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W środą w godzinach rannych

I zmusi tragicznie Jan Masaryk |
minister spraw zagranicznych Czechosłowacji

W środę, dnia 10 marca, o godzinie 14 zebrało się czechosłowackie Zgromadzenie Narodowe, 
by wysłuchać oświadczenia ministra spraw wewnętrznych Noska w sprawie tragicznej śmierci mi­
nistra Masaryka. Posłowie wysłuchali oświadczenia ministra Noska stojąc.
„Z wielkim bólem — powiedział minister Nosek — muszę oświadczyć, 

że minister spraw zagranicznych Jan Masaryk odebrał sobie życie. Uczy­
nił on to kilka dni po uczczeniu 98 rocznicy urodzin swego wielkiego 
ojca, prezydenta Tomasza Masaryka. Wielki cios spotkał naród Czecho­
słowacji. Jan Masaryk, ten patriota, przyjaciel narodu, który kilka dni 
temu stwierdził, że stoi u boku ludu —położył kres swemu życiu".
Minister Nosek stwierdził, że we 

Wtorek zmarły obecny był na uroczy­
stości wręczenia listów uwierzytelnia­
jących przez ambasadora Polski Józefa 
Olszewskiego prezydentowi Beneszowi. 
Audiencja odbyła się w nader serde­
cznej atmosferze.

Po uroczystości minister Masaryk po­
został jakiś czas z prezydentem Bene­
szem. Wieczorem był on jak zwykle w 
optymistycznym nastroju, a ci, którzy 
się z nim zetknęli, potwierdzają, że nie 
okazywał żadnych oznak depresji.

Od jakiegoś czasu minister Masaryk 
Cierpiał na rozstrój nerwowy i na bez­
senność. Wielka ilość niedopałków pa­
pierosów, która pozostała w jego po­
koju, dowodzi, że nie mógł on zasnąć 
ostatniej nocy. Przypuszczać należy, że 
depresja zaostrzyła się i* osiągnęła 
swój szczyt około godziny 6 rano, gdy 
nastąpiło zamroczenie umysłu.

W ciągu nocy minister Masaryk od­
czytał liczne depesze otrzymane od 
swych byłych przyjaciół z Anglii i 
Ameryki. Depesze te zawierały szereg 
zarzutów i wyrazów rozczarowania 
z ich strony w związku z jego bezkom­
promisowym stanowiskiem w czasie 
ostatniego kryzysu.

Około godz. 6 rano Masaryk wszedł 
do łazienki i rzucił się z okna na 
dziedziniec, gdzie znaleziono w pół 
godziny później jego zwłoki. Minister 
Nosek dodał, że dalsze dochodzenie 
w sprawie śmierci Masaryka jest w 
toku.
„Odszedł mąż stanu — powiedział 

minister Nosek — który poświęcił całe 
swe życie sprawie narodu czechosłowa­
ckiego, który w czasie dwu wojen świa­
towych był w pierwszych szeregach 
walczących o wolność narodu i pań­
stwa. Naród czechosłowacki i cały 
świat straciły wielkiego przyjaciela

ludzkości i wielkiego bojownika o wol­
ność. Jan Masaryk stał zawsze po stro­
nie ludu i w ostatnim kryzysie bez ża­
dnych wahań i zastrzeżeń poparł spra­
wę ludu. Z tego powodu stał się przed­
miotem zarzutów , oskarżeń i ataków. 
Strata ta jest tym bardziej bolesna dla 
wszystkich — zakończył minister No­
sek.

Po oświadczeniu ministra Noska 
zgromadzenie uczciło pamięć zmarłego 
minutą ciszy. Następnie na znak ża­
łoby przewodniczący zgromadzenia Jó­
zef David ogłosił 5-minutową przerwę 
w obradach.

*

W związku z tragiczną śmiercią mi­
nistra spraw zagranicznych Jana Ma­
saryka, agencja CTK podaje jego ży­
ciorys.
Jan' Masaryk urodził się w Pradze 14 

września 1886 roku. Był on synem profe­
sora Tomasza Masaryka, założyciela i pier­
wszego prezydenta Republiki Czechosło­
wackiej, i Karoliny Garrigue amerykańsko- 
francuskiego pochodzenia. Studia odbył Ma­
saryk w Pradze, a następnie w szkole han­
dlowej w Bridgeport w Stanach Zjednoczo­
nych.

W czasie pierwszej wojny światowej Jan 
Masaryk służył w armii austriackiej, a z> 
chwilą .utworzenia Republiki Czechosło­
wackiej rozpoczął w roku 1919 prace w 
czechosłowackim ministerstwie spraw za­
granicznych. W końcu 1919 roku został on 
mianowany charge d’affaires poselstwa 
Czechosłowacji w Waszyngtonie. W roku 
1921 Masaryk został mianowany radcą po­
selstwa Czechosłowacji w Londynie, a w 
1925 roku posłem Czechosłowacji przy rzą­
dzie brytyjskim.

W roku 1938 Jan Masaryk ustąpił ze 
swego stanowiska na znak protestu prze­
ciwko umowie monachijskiej. W roku 1939 
Masaryk wygłosił w Stanach Zjednoczonych 
szereg odczytów i prelekcji radiowych w 
których informował naród amerykański o 
tragicznym losie swej ojczyzny. Gdy w 
lipcu 1940 roku utworzony został cze-

chosłowacki rząd emigracyjny w Londynie, 
Masaryk obejmuje stanowiska ministra 
spraw zagranicznych w tym rządzie. Pozo­
stał on na tym stanowisku przez całą woj­
nę i dalej sprawował swe funkcje po wy­
zwoleniu Republiki Czechosłowackiej.

Przez całą wojnę wygłaszał on tygodnio­
we przemówienia radiowe z zagranicy do 
narodu czechosłowackiego i wybitnie przy­
czynił się do wzmożenia woli oporu i du­
cha bojowego swych rodaków. Dzięki te­
mu Jan Masaryk był jedną z najbardziej 
popularnych i cenionych postaci Republiki 
Czechosłowackiej. (PAP)

Sesja sady Daiwższej
Republiki Rosyjskiej

10 marca o godzinie 7 wieczo­
rem nastąpi na Kremlu otwarcie 
2 sesji Rady Najwyższej Rosyjskiej 
Socjalistycznej Federacyjnej Repu­
bliki Rad. (PAP)

Powstania ludowe
we wschodnim Pendżabie

Agencja TASS donosi z Delhi, że w 
księstwach położonych we wschodniej 
części Pendżabu wybuchły powstania 
ludowe, skierowane przeciwko władzy 
książąt feodalnyćh. Powołane zostały 
do życia organizacje demokratyczne, 
reprezentujące wszystkie warstwy lud­
ności. Organizacje te wyłoniły rządy, 
które sprawują władze równolegle z 
rządami książąt. Część urzędników 
państwowych zadeklarowała swą 
współpracę z nowymi rządami ludo­
wymi. (PAP)

Delegat Polski
o jugosłowiańskim zlocie

W dniu wczorajszym plenum Rady 
ekonomiczno-społecznej ONZ obrado­
wało nad sprawą złota jugosłowiań­
skiego, zatrzymanego przez rząd Sta­
nów Zjednoczonych. Delegat Polski 
Suchy wystąpił przeciwko decyzji ko­
misji rady, która zajęła stanowisko, że 
sprawa złota jugosłowiańskiego nie 
należy do kompetencji rady. Dr Su­
chy oświadczył, że karta Narodów 
Zjednoczonych daje Radzie Ekonomicz­
no-społecznej szerokie pełnomocnic­
twa w zakresie rozstrzygania sporów 
międzynarodowych. Tego rodzaju rada 
ma prawo udzielania zaleceń poszcze­
gólnym członkom Narodów Zjednoczo­
nych — zaznaczył delegat Polski.

W dalszym toku dyskusji stanowi­
sko delegata polskiego poparte zostało 
przez przedstawiciela Wenezueli. (PAP)

oemohlllzasto zaKoóczsna
— nowa rekrutacja

w
Demobilizacja w roku bieżącym zo­

stała definitywnie zakończona' — o- 
świadczył brytyjski minister wojny 
Shinwell, na zebraniu Izby Gmin. Na 
dzień 1 kwietnia stan armii brytyjskiej, 
wynosić będzie ciągle jeszcze 527 tys. i 
ludzi. W ciągu roku przeprowadzona 
zostanie nowa rekrutacja 132 tys. lu­
dzi. Siły brytyjskiego korpusu kobie­
cego wynieść mają w końcu r. b. 
11.500 kobiet.

Zgodnie z oświadczeniem ministra 
spraw wojskowych, brytyjskie zoibo-: 
wiązania zamorskie 
szcze czas jakiś. W 
domaga się on aby 
dalszych ograni czeń 
brytyjskiej. (API)

ii

Korespondent dyplomatyczny dzienm 
ka „Daily Worker'' donosi, że w dniu 
9 marca przybył do Madrytu guberna­
tor amerykański w Niemczech gen 
Clay. Generał Clay ma odbyć z przed­
stawicielami rządu gen. Franco rozmo­
wy w sprawie ewentualnego przystą­
pienia Hiszpanii do tzw. „Unii zacho­
dniej" czyli do sojuszu wojskowego 
państw zachodnich montowanego we­
dług projektu ministra Bevina.

Korespondent stwierdza, że według 
planów wojskowych Stanów Zjednoczo­
nych i Wielkiej Brytanii, Hiszpania ma 
odegrać ważną rolę jako jedna z baz 
amerykańskich w Europie zachodniej.

W związku z przybyciem amerykań­

skiego gubernatora w Niemczech, gen. 
Clay'a do Madrytu, ambasada Hi­
szpanii frankistowskiej w Paryżu po­
dała do wiadomości, jakoby celem tej 
wizyty była sprawa niemieckich akty­
wów w Hiszpanii. Natomiast w hiszpań- 
sikch kołach republikańskich podkreśla 
się, że istotnym powodem przyjazdu 
Clay’a do Madrytu jest przeprowadze­
nie rozmów z rządem frankistowskim 
na temat udziału Hiszpanii w bloku 
zachodnio-europejskim. Uważa się, że 
w chwili obecnej toczą się tajne roko 
wania w sprawie dopuszczenia Hisz­
panii gen. Franco do tego bloku.

(PAP)

Ul. Brytania pragnie rozszerzyć Ume zachodnia
na terytoria koioniaine

W przeciwieństwie do pierwotnego 
projektu, który przewidywał automa­
tyczną pomoc wzajemną w wypadku 
zagrożenia jednego z 5 państw, obra­
dujących obecnie w Brukseli, nowe

ostatnio wzmożoną

sekretariat włoskiej 
marca oddziały woj-

propozycje brytyjskie przewidują roz­
szerzenie zakresu pomocy wzajemnej 
na terytoria zamorskie. Propozycje 
brytyjskie spotkały się z żywym po­
parciem delegacji francuskiej. Były one 
przedmiotem obrad wczorajszej sesji 
konferencji Anglii, Francji, Holandii, 
Belgii i Luxemburga w Brukseli.

Gdyby sugestie rządu brytyjskiego 
zostały przyjęte, państwa obradujące w 
Brukseli mogłyby żądać wzajemnie od 
siebie pomocy w zdławieniu ruchów 
wyzwoleńczych w koloniach. Pominąw­
szy Luxemburg, wszystkie wymienione 
państwa są — jak wiadomo — właści­
cielami wielkich terytoriów. (API)

De Gasperi -wszczął akcję policyjną 
Terror przedwyborczy we Włoszech 
W obawie przed klęską w nadchodzących wyborach, chrześcijańsko-de- 
mokratyczny rząd premiera de Gasperi rozpoczął 

akcję policyjną.
Jak wynika z komunikatu, opublikowanego przez 
Generalnej Konfederacji Pracy, w nocy z 7 na 8
skowe zajęły częściowo, a w niektórych wypadkach całkowicie szereg 
miast w Apulii. Żandarmi dokonali rewizji w mieszkaniach robotników i 
aresztowali wielu funkcjonariuszy związkowych, m. in. sekretarza Izby 

Pracy w Altamur, Vincenzo Batella.
Komunikat Konfederacji Pracy oświadcza, iż rząd b-erze na 
brzymią odpowiedzialność, dopuszczając się w przededniu 

podobnych demonstracyj.

siebie ol- 
wyborów 

(API)

astra Ramaafli^ iraciiii Męa-MihM 
Prasa brytyjska zarzuca mu: 

wsfret do szkockich spódniczek 
i nieostrożna jazdę automobilową

Korespondent „New York Herald
. .. Tribune" Ned Russel donosi, że od

trwać będą je-1 pewnego czasu rozpoczęła się w prasie 
związku z tym brytyjskiej ostra kampania przeciwko 

nit wprowadzać małżonkowi księżniczki. W 3 miesiące 
w stanie armii ślubie i owacjach na jego cześć u-

Wielką sensację w całej Anglii 
wywołała seria artykułów prasy 
brytyjskiej, wymierzonych przeciw­
ko księciu Edynburga, mężowi księż­
niczki Elżbiety. Punktem kulmina­
cyjnym tej kampanii było żądanie 
popularnego dziennika „Sunday Pic- 
torial", by zabroniono księciu wo­
żenie samochodem księżniczki Elż­
biety.

Bliski Wschód 
w orbicie 

planu Marshalla
Proamerykański tygodnik egipski 

„Ahbar A| Irum" zamieścił wiadomość 
o zamiarze Stanów Zjednoczonych roz­
szerzenia planu Marshalla na kraje 
Bliskiego Wschodu W związku z tym 
doniesieniem, szereg dzienników egip­
skich zwraca uwagę że polityka taka 

i zmierza nie tyle do udzielenia pomocy 
gospodarczej, ile do stworzenia z kra­
jów arabskich centrum światowych in­
tryg i spisków. (PAP)

Skrajna prawica wiwatuje 
na cześc kandydatury Mac Arthura

Oświadczenie Mac Arthura, który 
wyraził zgodę na wysunięcie swej kan­
dydatury na prezydenta Stanów Zjedn. 
przyjęte zostało z entuzjazmem przez 
skrajnie prawicowe skrzydło partii re­
publikańskiej. Kandydaturę jego po­
pierać będzie prasa Hearsta i znana 
ze swego izolacjonistycznego i pronie­
mieckiego nastawienia „Chicago He­
rald Tribune".

Mac Arthur jest od wielu lat bo­
żyszczem skrajnie prawicowych orga- 
nizacyj. Związki robotnicze i farmerów 
są jednakże wrogo nastawione wobec

Mac Arthura, gdyż społeczeństwo a- 
merykańskie dobrze pamięta rok 1932, 
w którym Mac Arthur wydał rozkaz 
otwarcia ognia na manifestacje wetera­
nów jjrotestujących przeciwko obojęt­
ności rządu wobec ich losu.

Kampania na rzecz Mac Arthura u- 
zyska prawdopodobnie poparcie na 
wpół faszystowskiej organizacji Ame- 
rican Legion. W kołach politycznych 
panuje jednak przekonanie, że kandy­
datura Mac Arthura nie uzyska po­
trzebnej ilości głosów. (PAP)

kazuje się coraz więcej artykułów i 
anegdot, przedstawiających byłego po­
rucznika Philipa Mountbattena w har­
dzi niekorzystnym świetle. Prasa bry­
tyjska krytykuje księcia za dwie spra­
wy: jego niesforne zachowanie się wo­
bec króla i nieuważną jazdę samocho­
dem.

„Daily Mirron" zamieścił w jednym 
ze swych ostatnich numerów anegdotę 
na temat ostatniego pobytu rodziny 
królewskiej w zamku Balmoral w Szko­
cji. Pomimo obowiązującego zwyczaju, 
książę Filip nie chciał założyć spód­
niczki szkockiej Gdy król wystąpił o- 
stro przeciwko temu, Filip odpowie­
dział mu bardzo niegrzecznie i 
na prośbę księżniczki zgodził 
łożyć szkocki strój.

Głównym jednak powodem ostrego 
stanowiska prasy brytyjskiej jest nie­
uważna jazda samochodem. Korespon­
dent dziennika amerykańskiego pod-

kreślą, że wywołuje ona wielkie zanie­
pokojenie w pałacu buckinghamskim. 
Przypomina się tam, że na kilka dni przed 
ślubem samochód księcia zarzucił nie­
bezpiecznie * tylko dzięki 
udało mu się wyjść cało 
Korespondenci domagają 
mniej zabronienia mu wożenia księż­
niczki.

Korespondenci prasowi podkreślają, 
że artykuł w „PictoriaT był najostrzej­
szym, 
prasie 
skiej.

przypadkowi 
z katastrofy, 
się przynaj-

jaki kiedykolwiek ukazał się w 
brytyjskiej o rodzinie królew- 
(API).

dopiero 
się za- 140 iys. mieszkańców 

w Szczecinie
Liczba mieszkańców Szczecina przekro­

czyła w dniu 1 marca br. liczbę 140 ty­
sięcy osób, wykazując dalszą tendencję 
zwyżkową, (d)

Pnez radio
KOMUNIKACJA między brytyjskim 
Hondurasem a Guatemalą została cał­
kowicie przerwana. Nie ma połączeń 
radiowych, telefonicznych i telegra­
ficznych 
Okrętom 
portach.

między obu państwami, 
odmawia się ładowania w

*
MISTRZ SZWAJCARII w lotach szy­
bowcowych Schaffroth, zabił się w 
czasie popisów akrobatycznych nad 
lotniskiem w Regensdorfie w kanto­
nie zurychskim.

*
KRÓL SZWEDZKI Gustaw 
będzie do Kopenhagi celem 
pierwszej oficjalnej wizyty 
duńskiemu — Fryderykowi

V przy- 
złożenia 
królowi 
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W końcu 1947 roku ukazała się w'rzy światła dziennego, jeśli to jest nie- królów chemii. Przedstawicielem An- 
Ameryce książka George Seldesa pt.'wygodne dla tych potentatów. Zosta-'glii był Imperialny Trust Chemiczny, 
„Tysiąc Amerykanów" (One thousand nie po prosu przez nich zatrzymany, jze strony Niemiec — osławiona I. G. 
Americans). W ten sposób hamują postęp kraju Farbenindustrle. Du Pontowi? —nalo-Farbenindustrle. Du Pontowie — nale­

żeli do tych, którzy od samego po­
czątku pomagali odrodzeniu imperiali­
zmu niemieckiego po pierwszej wojnie. 

Jeszcze 1 lutego 1933 r. p. Feliks Du 
Pont podpisał kontrakt z jednym 
z międzynarodowych szpiegów — 
agentem hitlerowskim Peterem Bren- 

W rozdziale książki pt. „Wielcy bu- nerem. Już wtedy Hitler otrzymywał

W ten sposób hamują postęp kraju 
i świata.

o pełnomocnictwach dla rządu
„ o Samorządowym Funduszu Wyrównawczym
rr

posiedzenie Sejmu Ustawodawcze-39
go otworzył w dn;u 9 marca br. wice­
marszałek Szwalbe. Na ławach rządo­
wych obecni byli: prem. Cyrankiewicz, 
wicepremier Korzycki, marszałek Ży­
mierski i ministrowie

Przewodniczący odczytał treść lis‘u 
otrzymanego od posła Jodłowskiego,

Dzieje pewnej elektrowni
„Tysiąc Amerykanów" — słowa te 

padły w amerykańskim Kongresie. Cho- fcaofslistami amerykańskimi 
dziło o budowę potężnej elektrowni 1 ‘
wodnej na rzece Sw. Wawrzyńca. Mia-a imperialistami niemieckim 
ły tu dostać pracę miliony bezrobot-j , 
nych, powstałoby nowe źródło taniej sinessmani a wojna", Seldes podaje od Du Pontów, szmuglowane przez Ho- który był ostatnio na zjeżdzie Rady 
energii dla ludności, zakładów przemy- szereg dokumentów z komisji Kongre- iandię. broń i uzbrojenie. 'Narodowej w Paryżu. Rada Narodowa
słowych i rolnictwa I SUi świadczących o stosunkach, jakie Podobnie działo się w 1944 r., gdy przesłała pod adresem Sejmu Ustawo-

Lecz... wybudowanie elektrowni ob- międzjr różnymi potężnymi kor- mfędzy Du Pontem a I. G. Farbenhidu-idawczego zapewnienie go.owości wy-
_ ■ ----- _ j (Chrysler, strie została zawarta umowa d2entel-iChodżstwa polskiego we Francji rze-
Ford, Standard Óil i inne) a imperiali- meńska o formach współpracy, doty- telnego służenia Polsce demokratycz- 

)nej. Przy oklaskach Izby wicemarszałek 
Szwalbe skierował w odpowiedzi serde­
czne pozdrowienie Radzie Narodowej w 
Paryżu.

j Izba przystąpiła po dyskusji do gło­
sowania nad projektem ustawy o Naro­
dowym Planie Gospodarczym. W drugim, 
a następnie w trzecim czytaniu ustawa 
o Narodowym Planie Gospodarczym zo­
stała uchwalona jednomyślnie.
Sejm przystąpił do drugiego punk­

tu porządku dziennego, a mianowicie do 
sprawozdania komisji organizacyjno-sa- 
morządowej oraz skarbowo-budżeto­
wej o złożonym przez Radę Państwa 

Oficjalnie składa się ona z 16.000'projekcie ustawy o samorządowym 
funduszu wyrównawczym.

W drugim i trzecim czytaniu projekt 
ustawy wniesiony przez Radę Państw, 
o samorządowym Funduszu Wyrównaw­
czym, przyjęty został Jednogłośnie.
W imieniu komisji prawniczo-regula- 

minowej, poseł Domiński (SP) złożył 
sprawozdanie o projekcie ustawy o 
upoważnieniu Rządu do wydawania de­
kretów z mocą ustawy. Komisja uznała, 
że projekt ustawy, zgodny z ustawą 
konstytucyjną — umożliwia normalną 
pracę rządowi. Komisja uznała także, iż 
Rząd nie nadużył swych upawnień

Przyjaźń między

niżyłoby znacznie cenę energii elektry- pwacj^mi 
cznej, w czym bynajmniej me były za- wn
interesowane potężne trusty energety- s^ainj niemieckimi. cząca także podziału rynków zbytu w
cz"e* . x , .... * I „Nie będzie przesadą, jeśli powiemy okresie powojennym.

Tfu?.tVjte zdołały przeszkodzie w re-._- pisze autor — że sytuacja jest tu w 1932 r. japoński koncern Mitsui' 
anzacji tego projeKiu. ’ bardziej skandaliczna, przestępstwo i zapłacił Du Pontowi 900.000 dolarów-Pewien liberalny senator, omawiając zdrada bardziej oczywist6r ni/ta nłe. 2aPnowyt ulepszony spOsób produkcji! 

łWęi w aK wielka kombinacja, dzięki której Krupp materiałów wybuchowych.
ło wykonSaniCe pS był^rzyst? ShlUtofl Za kaŻdY A przecież rodzina Du Pontów nale-

svich [granatach Yickersa, Jak też la poważ. rzy dzą w amerykańskiej Naiodo-
. SM tylni kslaikl Seldesa - „Tysiąc SroSeS“luJuSA j^sTaly dó^Da-j""1 Spó,ce

wMilio “?Sluaamerykk5: Spółka Przemysłowców
skiego. brytyjskiej do Niemiec" (str. 143). j tworzy coś w rodzaju sztabu general- 

O potędze monopoli amerykańskich nego najpoważniejszych firm amery- 
świadczy jaskrawię fakt, że lwia część kańskich.
wielomiliardowego budżetu USA z o- Oficjalnie składa się ona z 16.000 
kresu wojny przeszła do safesów 83 przedsiębiorstw, faktycznie zaś rządzi 
firm. Dla nich wojna była rzeczywiście nią 207 firm, o których z kolei decy- 
„złotym" interesem. |duje 12 wymienionych już stowarzy-

Ciekawe są rewelacje Seldesa .doty- szeń — miliarderów.
czące niektórych „dynastii" potenta-1

i tów amerykańskich.
I Na pierwsze miejsce wysuwa się tu _ A
[rodzina Du Pontów. (amerykańskiej, tj. około 50 milionów
I W czasie pierwszej wojny światowej gazet i 100 milionów czasopism wyko- 
Tirma ta była członkiem międzynarodo- nuje polityczne polecenia 12 korpo- 
I wego kartelu dynamitowego.
I W okresie drugiej wojny światowej
{rodzina Du Pontów była 
ize strony USA tzw.

i trzymał się zasady, że sprawy najważ­
niejsze wymagają uprzedniej decyzji 
Sejmu Pełnym potwierdzeniem potrze­
by takich pełnomocnictw jest dotych­
czasowa praktyka ustawodawcza. Wre­
szcie — za przyjęciem projektu ustawy 
przemawia i to, iż Rząd cieszy się peł­
nym zaufaniem Izby.

Sejm przychylił się do wniosku spra­
wozdawcy i jednogłośnie przyjął projekt 
ustawy w drugim i trzecim czytaniu.
Wicemarszałek Szwalbe powiadomił 

następnie Izbę, iż wpłynęły dwa wnio­
ski od posłanek klubów — PPR, PPS, 
SL i SD. Jeden wniosek dotyczy zmia­
ny ustawy o pracy młodocianych i ko­
biet, drugi zaś — zmiany ustawy o 
ubezpieczeniu społecznym. Oba wnio­
ski skierowane zostały do komisji pra­
cy i opieki społecznej.

Wpłynęły również dwie interpelacje 
Klubu Katolicko-Społecznego, które 
przewodniczący skierował do prezesa 
rady ministrów.

Na zakończenie posiedzenia odczy­
tane zostało zarządzenie Prezydenta R. 
P. z 'dnia 9 bm. o zamknięciu z dniem 
10 marca zwyczajnej sesji Sejmu Usta­
wodawczego. (PAP)Amerykańskie dynastie

■ Zdaniem Seldesa, naród amerykań­
ski nie zna tej niewielkiej grupy po­
tentatów, ani sposobów ich walki.

Seldes pisze:
„Naród amerykański — to ofiara nie­

uczciwego sojuszu największych busi­
nessmanów z Narodowej Spółki Prze­
mysłowców, członków Kongresu, wy­
branych dzięki pieniądzom tychże bu­
sinessmanów i prasy, która stanowi ich 
własność, jest przez nich kontrolowa-| 
na, lub całkowicie opanowana (str. 241).1

Oto niektóre z „dynastii", które spra­
wują władzę w USA: Morgan, Ford, 
Du Pont, Rockfeller, Mellon, Mc Cor-I 
mick, Clark/Reynolds, Harriman.

W ich ręku skupia się największe 
bogactwo i decydujący wpływ na poli­
tykę potężnych monopolów. Naczelne! 
miejsce wśród nich zajmuje od dawna) 
dom Morgana, który wespół z jednymi 
ze swych banków „First National 
Bank" kontroluje 41 korporacji, posia­
dających ponad 30 miliardów dolarów 
kapitału. Wśród tych korporacji znaj­
dują się olbrzymy w rodzaju stalowe­
go trustu, Generał Electric, amerykań­
skiego towarzystwa telefonicznego i 
telegraficznego.

Na drugim miejscu jest grupa Quen- 
Loebe — 11 miliardów dolarów, uloka- 
wanych przeważnie w 13 towarzystwach 
kolejowych. i

Na trzecim — grupa Rockfellera —1 licznych doniesień prasy. W szczegól- 
6,5 miliardów kapitału, obejmującego rości podkreśla memoriał, że plan 
przede wszystkim przedsiębiorstwa naf- Marshalla przewiduje 5300 mil. dola- 
towe. .....

Następne miejsca zajmują: grupa 16
Mellona (3 miliardy) i Du Pont (2,5 mi- Pierwszego roku realizacji tego planu, 
liarda). |DIa wykonania tego planu powstaie

Seldes konkluduje, że na Wall Street specjalny „Urząd dla Współpracy Go- 
jak i przed laty — decyduje obecnie spodarczej" z Administratorem na cze- 
Morgan i Rockfeller.

Na 200 działających największych 
towarzystw — 90 znajduje się pod
kontrolą związanych ze sobą 8 grup 
finansowych. Na czele ich stoi

Roczne wydatki spółki na cele pro­
pagandy sięgają 5 milionów dolarów.

Jak podaje Seldes, prawie 90% prasy

i racji.
i Tysiąc Amerykanów rządzi 140 mi- 

„członkiem" i lionami obywateli swego kraju, chce 
.wielkiej trójki"!podporządkować sobie cały świat. (K)

Ambasador Stanów Zjednoczonych odpowiada 
na drażliwe pytania dziennikarzy

KomSerencjcs praso wa w as»foasadi®i© USfi w Warszawie
Ambasador Stanów Zjednoczonych Czechosłowacji i Jugosławii, które naj- Włochów i Francuzów, wobec czego 

w Warszawie Griffis, zaprosił dzień-,więcej ucierpiały od agresji niemiec- --------
nikarzy krajowych i zagranicznych ‘ ‘ ‘ ~
na konferencję prasową, na której j 
przedstawił stanowisko rządu ame­
rykańskiego w sprawie planu Mar­
shalla.
Ambasador Griffis w memoriale, 

wręczonym korespondentom, powtórzył 
szczegóły planu Marshalla, znane z

kiej, ambasador Griffis nie udzielił 
jasnej odpowiedzi twierdząc, że trudno 
mu „rozpraszać się w tej chwili na 
kilka tematów".

Czy tylko komuniści?
Jeden z dziennikarzy, nawiązując do 

treści memoriału, w którym podkreś- 
llono. że opozycja wobec planu Mar-Marsnana przewiduje ojuu mu. aoia-. , -------

Irów jako ogólną sumę wydatków dla shalla pochodzi od komunistów-p— 
krajów marshallowskich w ciągu •Pomniał, ze i inne partie po.ityczne

|le. Memoriał ambasadora Griffisa za­
znacza, że plan Marshalla wiąże się z 
„głównymi celami polityki zagranicz­
nej Stanów Zjednoczonych". Dostawy, 
jakie będą płynąć ze Stanów Zjedno­
czonych do krajów marshallowskich. 
„będą uwarunkowane ciągłą współ­
pracą krajów, biorących udział w pla­
nie".

Ambasador Griffis w oświadczeniu 
swym wyraził ubolewanie, że Polska 
nie bierze udziału w planie Marshalla, 
lecz pominął zupełnym milczeniem za­
strzeżenie, iakie Polska wysunęła wo-

12
naiweżnie^szych towarzystw

które faktycznie sprawują władzę w 
gospodarce i polityce USA, Trzeba je 
znać!

Oto one:
1. American Telephone and Telegraph bec planu Marshalla Poruszając spra-

Company. .iwę onozycii wobec planu Marshalla,
2. Bethlehem Steel Corporation (trust a™basadoJ Griffis wyraził przekonanie,

stalowy). |‘- N_

sprzeciwiają się temu, jak np. we Wło­
szech partia socjalistyczna, a w Wiel­
kiej Brytanii — nawet poważne koła 
konserwatystów. Ambasador Griffis i 
tu nie dał bezpośredniej odnowiedzi. 
lecz stwierdził, że jednak „taki jest o- 
ficialny punkt widzenia Stanów Zjed­
noczonych".

Gdy poruszono snrawe dyskrymina­
cji politycznej i ekonomicznej, jaką 
Stany Zjednoczone stosuią wobec kra- 
iów, które odmówiły przystąpienia do 
planu Marshalla — ambasador Griffis 
odrzucił te twierdzenia cjołosłownym 
zaprzeczeniem.

poradzi sobie bez pomocy".
Na pytanie, dlaczego udział Nie­

miec Zachodnich w planie Marshalla 
jest tak wielki, ambasador Griffis po­
wtórzył, że odbudowa Europy zależna 
jest od odbudowy 
zaznaczył, że rząd 
nował Związkowi 
warcie 40-letniego 
ta została odrzucona. Ambasador Grif­
fis nie wspomniał ani jednym słowem, 
że na konferencji moskiewskiej właś- 

pray-! nie delegacja radziecka zaproponowa- 
, podpisanie paktu, który by rzeczy­

wiście zagwarantował bezpieczeństwo 
sąsiadów Niemiec. Wniosek radziecki, 
jak wiadomo, został przez Marshalla 
odrzucony.

W końcu ambasador Griffis pod­
kreślił konieczność utrzymania ożywio­
nych stosunków handlowych między 
krajami wschodnimi i zachodnimi. 

(PAP)

Niemiec. Mówca 
amerykański propo- 
Radzieckiemu za- 
paktu, lecz oferta

W pierwszą rocznicę
W Poznaniu odbyła się wczoraj, sta­

raniem Towarzystwa Przyjaźni Polsko- 
Czechosłowackiej, akademia z racji 
pierwszej rocznicy podpisania umowy 
o współpracy między Polską a Czecho­
słowacją. Referat polityczny wygłosił 
p dr. Szałagan a stosunki kulturalne 
polsko-czeskie na przestrzeni wieków, 
omówił p. prof. Grabowski. Na zakoń­
czenie części oficjalnej uchwalono re­
zolucję, w której społeczeństwo po­
znańskie wyraża zadowolenie ze zmian 
jakie ostatnio nastąpiły w Czechosło­
wacji.

W części artystycznej orkiestra pod 
batutą p. Sternalskiego odegrała kilka 
utworów Moniuszki i Chopina.

Szczegółowe sprawozdanie zamieści­
my w jutrzejszym numerze „Głosu 
Wielkopolskiego", (c)

*
Wczoraj, w pierwszą rocznicę nodpi- 

sania traktatu polsko-czechosłowackie­
go, odbyła się w Warszawie uroczysta 
akademia pod wysokim protektoratem 
rządu R. P. Ministerstwo Oświaty po­
leciło, aby we wszystkich szkołach i 
instytucjach oświatowo - wychowaw­
czych, wygłoszono odczyty, wyjaśnia­
jące młodzieży znaczenie zawartej u- 
mowy. W najbliższą niedzielę, wzdłuż 
granicy polsko-czechosłowackiej zosta­
ną zorganizowane liczne manifestacje.

(P. R.)

i z daleka

jseinienem oioej vorporaiion (trusi wyiaua px^cAuuaii«r
stalowy). pochodzi ora od komunistów. Na-

3. Du Pont de Nemours Company i st<?Pnie ambasador Stanów Zjednoczo-
(trust chemiczny). jnych przypomniał że w uchwale se-

4. Generał electric Company (trust nac^iej komisu dla spraw zagramcz-
eleklryczny) pych podkreślono konieczność utrzy-

5. Generał Motors Company (samo- ,maria .stosunków handlowych miedzy
chody) ikraiami wschodnim’ a zachodnimi.

6. Generał Motors and rubber Com-'Mówca uważa, przy tym, że odbudowa
pany. [Niemiec przyczyni się do odbudowy

7. 'international Harvester " Fl'rnnv w
(trust maszyn rolniczych).

8. Irving Trust Company.
9. Standard Oił Company

Jersey (rockfellerowski trust___ ,.Jr
10. United States rubber Company.
11. United States Steel Corporation 

(morganowski trust stalowy).
12. Westinghouse electric Company.
W ręku tych monopoli znajduje się 

produkcja energii atomowej.
Seldes pisze o nich:
„Koncerny, produkujące urządzenia 

dla produkcji materiałów atomowych,

Comnanv ca*ei Europy. W końcu ambasador
Griffis wyraził pogląd, jakoby prasa

[polska niedość wyczerpująco przed- 
Newistawiła punkt widzenia Starów Zjed- 

. moczonych w sprawie planu Marshalla,of 
naftowy), i

Dlaczego usunięto ONZ?
Zebrani dziennikarze zwrócili się 

do ambasad. Griffisa z prośbą o wy­
jaśnienie wielu problemów, nieiasno 
przedstawionych lub pominiętych 
meczeniem w doręczonym im memo­
riale.
Na pytanie, dlaczego „prograni po-

a także firmy, które zajmują się eksplo- mocy" nie jest realizowany za pośred- 
atacją tych przedsiębiorstw będą mia--hictwem instytucii do tego powołanej, 
ły znaczną przewagę nad i innymi, w a mianowicie ONZ ambasador Griffis, 
związku z tym, że dostępne im są wia-'T5rz®óhodząc do porządku dziennego 
domości naukowe i sekrety produkcji nad przemówieniem harwardzkim Mar- 
przy zastosowaniu energii atomowej shalla, wygłoszonym w czerwcu ub. r., 
dla celów pokojowych" (str. 171).

Plan dewaluacji
Ambasador Griffi* w odpowiedziach 

swvch podkreśli* że plan Marshalla 
fest rozbawiony charakteru polityczne­
go. W związku z tvm jeden z kores- 
nordentów zwrócił uwagę na sprzecz­
ność miedzy oświadczeniem ambasa­
dora Griffisa. a deklaracia prezydenta 
Trumara, który zaznaczvł, że plar 
Marshalla iest obecnie głównym czyn­
nikiem nolitvki zagranicznej Stanów 
Zjednoczonych. Ambasador Griffis, u- 
siłuiac wyjaśnić tę sprzeczność, o- 
świadczvł, że celem nlanu Marshalla 
jest „utrwalenie pokoju".

Na pytanie jednego z koresponden­
tów w SDrawie licznych uciążliwych 
warunków politycznych i gospodar­
czych 
plan!
no zdawkowym zaprzeczeniu, oświad­
czył, że „w umowach, dotyczących po­
mocy amerykańskiej nie ma ciężkich 
warunków", 
zgodzi się z 
europejskie 
kurs, wobec 
ować".

:h, związanych z uczestnictwem w 
ue Marshalla, ambasador Griffis.

Mówca dodał, że „każdy 
tym. że niektóre waluty 
posiadają zbyt wysoki 

czego należy je zdewalu-

A!arm przeciwpowodziowy
Na skutek częściowego ruszenia po­

krywy lodowej na rzece Warcie, co 
stwarza możliwość udorów, kierownik 
techniczny woj Komitetu Przeciwpo­
wodziowego p. in. Lambor zarządził
alarm powodziowy dla powiatów. Sro- Papier tanieje 
da, Września, Jarocin, Śrem i Poznań.

Sensacja Wałbrzycha
Wielka sensację wśród mieszkańców 

tego miasta wywołała wiadomość o a- 
resztowaniu b. prezesa Ligi Morskiej Mi­
chała Szulajewa-Nowkońskiego. Do władz 
bezpieczeństwa wpłynęło oskarżenie, że 
Szuiajew-Nowkoński w czasie okupacji 
był w Łucku pułkownikiem w tzw. wol­
nych kozaków. Jak wiadomo w czasie 
powstania Kozacy ci brali czynny udział 
w mordowaniu Polaków. (d)

Nie niszczyć
Z dniem 1 marca br. Centralny Zarząd 

Przemysłu Papierniczego obniżył cenę na 
papier światłoczuły o około 20%. (d)

ż&rówek przepalonych! Rękodzieła Kaszubów na MTP
Prywatne fabryki elektrotechniczne 

rozpoczną w najbliższym czasie maso­
wą regenerację zużytych żarówek. Uży­
teczność żarówek regenerowanych nie 
wiele ustępuje żarówkom nowym, po­
nieważ najważniejsze części żarówki 
przeznaczonej do regeneracji (druciki) 
są zastępywane nowymi materiałami.

Cena żarówek regenerowanych bę­
dzie niższa od żarówek nowych, jed­
nak warunkiem żarówki regenerowanej 
jest dostarczenie wytwórni żarówki zu­
żytej, jako surowca do dalszej pro­
dukcji. (API)

Z nowych 
wydawnictw

U

Gdańska Izba Rzemieślnicza przygoto­
wuje dla swego stoiska na Targach 
Poznańskich szereg eksponatów, wyko­
nanych przez kaszubskich rzemieśłników- 
artystów. Wysłane zostaną artystyczne 
wyroby garncarskie, rzeźby kaszubskie, 
hafty z okolic Kościerzyny i Starogardu, 
wzory wikliniarskie, meble wikliniarskie 
z powiatu elbląskiego. (d)

Fałszerze banknotów
Przed Rejonowym Sądem Wojskowym 

w Krakowie rozpoczęła się rozprawa 
przeciwko fałszerzom banknotów. Fałsze­
rze wyprodukowali znaczną ilość fałszy­
wych banknotów. Rozprawa potrwa kilka 
dni. (d)

w którym po raz pierwszy przedstawił 
zarvs swego planu dowodził, że ini­
cjatywa wyszła od 16 krajów europej­
skich, które zamiast do ONZ, zwróciły 

hamują lub przyśpieszają, w zależności się o pomoc do Stanów Zjednoczonych. 
. od tego, co im odpowiada, rozwój nie Stąd rzekomo miało wyniknąć pomi- 

tylko poszczególnych przedsiębiorstw, niecie ONZ.
lecz i całych gałęzi przemysłu. Wyna-j Gdy jeden z korespondentów posta- 
lazek, którego zastosowanie mogłoby '^ił pytanie, czy ambasador Griffis 
obniżyć cenę jakiegoś towaru, nie uj- 1est w stanie zaaprobować decyzje 
—---------------------------- Departamentu Stanu, odrzucającą bez
STRONA 2 Nr 70 należytego uzasadnienia notę Polski,

Koncerny i banki

O inteligencji Polaków
Z kolei wystąpił feden z dziennika­

rzy z następującym pytaniem: „Jak 
należy wytłumaczyć dość dziwny fakt, 
że po udzieleniu Włochom kilkuset mi­
lionów dolarów pomocy, rozpoczęło 
się w kraju tym szerzyć bezrobocie, a 
szereg zakładów przemysłowych 
zmniejszyło produkcję i że Francja, 
która przeprowadziła dewaluację fran­
ka za niewątpliwą aprobatą rządu 
USA, niezbyt dobrze na tym wyszła.

Ambasador Griffis w odpowiedzi 
swej ograniczył się do oświadczenia) 
że „naród polski jest mądrzejszy od

„FABRYKANT DOMOWY
Wydana ostatnio broszura pod powyższym 
tytułem zawiera mnóstwo przepisów pro­
dukcji najrozmaitszych artykułów, zwykłym 
domowym systemem, co umożliwi każde­
mu zarobienie kilku tysięcy złotych dzien­
nie. Dlatego tę naukowo opracowagą ksią­
żeczkę należy uznać za wielce pożyteczną. 
Wydawca ma wszystkiego tylko 10 000 eg­
zemplarzy. Toteż wszyscy, którym zależy na 
otrzymaniu jej, proszeni są o zamówienie 
zaraz dzisiaj jeszcze. Cena zł 360,— (łącznie 
z przesyłką). Ryszard Włodarczyk, Warsza­
wa, skr. poczt. 67. Wysyłka natychmiastowa 
odwrotną pocztą. (Płaci się przy odbiorze).

Sb-198

Odbudowa Wyspy Spichrzów 
w Gdańsku

W Gdańsku powstało specjalne Towa­
rzystwo Zabudowy i Eksploatacji znisz­
czonych dzielnic miasta pod nazwą „Mo- 
tława". W pierwszym rzędzie Towarzy­
stwo to przystąpi do odbudowy Wyspy 
Spichrzów, na której ma powstać ośro­
dek przemysłowo-handlowy dla obsługi 
instytucyj morskich. Przy odgruzowywa­
niu projektowana jest pomoc organizacji 
„Służba Polsce”. (jp)

Rzemiosło przystępuje do wyścigu 
pracy

Ostatnio w Min. Przemysłu i Handlu 
omówiono i uzgodniono program rozsze­
rzenia na większą skalę produkcji rze­
mieślniczej i wciągnięcia rzemiosła do 
ogólnej planowej gospodarki narodowej. 
Statystyki mówią, że dotychczasową zdol­
ność produkcyjną rzemiosła można pod­
nieść od 60—150%. (jp)



Kilka godzin nad Obrą...
Powiat, który lubi konie, bobry i... goździki

Luiedramy

największa mleczarnię w Polsce
Nie trudno dostać się dziennikarzo­

wi do starosty kościańskiego. A więc 
bez specjalnego nadrabiania miną je­
steśmy niebawem w gabinecie starosty 
p. Fischbacha. Przyjmuje mnie z nie­
ukrywaną ulgą — a zarazem żalem.

„Tak mało piszecie o naszym powie­
cie jakby naprawdę nie był godzien 
waszych szpalt — żali się starosta. — 
Najwyżej piszecie o kradzieżach, • a 
przecież tutaj dzieją się także inne 
rzeczy. Ludzie pracują uczciwie i in­
tensywnie choć cicho. W różnych ak­
cjach gospodarczo-społecznych powiat 
kościański wybija się na pierwsze 
miejsce. W spłacie podatku gruntowe­
go wywiązał się w 99a;o, w akcji na 
odbudowę Warszawy i Poznania zajęli­
śmy w Wielkopolsce drugie miejsce, 
dając przeszło 3 miliony, powiat nie 
jest zadłużony, ma nadwyżki itd itd."

Powiat ma charakter wybitnie rol­
niczy, o obszarze 105 647,30 ha oraz 
liczy 74 360 obywateli. Obejmuje 5 
miast i 9 gmin. Kilka z licznych ma­
jątków mają charakter hodowlany. 
Państwowe Zakłady Roślin mają 3 ma­
jątki: Borowo, Kopaczewo i Rogacze- 
wo. Majątek Borowo specjalizuje się 
w hodowli bobrów i goździków, Kopa­
czewo w hodowli ziemniaków. Pań­
stwowe Nieruchomości Ziemskie mają 
ogółem 25 majątków. Jeden z nichj 
Choryń specjalnie produkuje nasiona 
buraczane. Stadnina koni w Racocie! 
dysponuje 6 majątkami.

Wprawdzie powiat kościański nie 
ma wybitnie uprzemysłowionych miast, 
to jednak chlubi się uprzemysłowioną 
wsią Szczepowice, gdzie znajduje się 
gorzelnia, mączkarnia i syropiarnia.

Stan pogłowia jest zadowalający. 
Powiat posiada 9656 koni (przed woj­
ną 12 870) bydła rogatego 30 364 (przed 
wojną 39 072), trzody chlewnej 37 701 
(32 947).

Warunki zdrowotne, jakkolwiek nie 
wystarczające, to jednak poprawiają 
się z dnia na dzień. Ośrodki Zdrowia 
znajdują się w Krzywiniu, Kościanie, 
Śmiglu, Czempiniu, Kamieńcu, Wieli­
chowie i Lubiniu. Szpital w Kościanie , 
liczy 150 łóżek.

Pod względem kulturalnym powiat 
nie wykazuje specjalnej, godnej pod­
kreślenia aktywności. Przyczyną tego 
jest zapewnie bliskość Poznania. •

Ruch inwestycyjny jest znikomy. W 
Kościanie wybudowano w ub. roku je- • 
den dom na 10 mieszkań oraz drukar- ; 
nię, w Jerce i Krzywiniu buduje się 
młyny, w Tarnowie pod Czempinem ’ 
kończy się budowę najnowocześniej- ' 
szej w Polsce rakami.

A teraz zobaczmy powiat w świetle 
cyfr:

Kościan liczy — 10 691 mieszkań­
ców, Śmigiel —-3591, Czempiń — 2443, 
Krzywin — 1604, Wielichowo — 1445, 
gmina Kościan — 8503, Śmigiel —‘
— 6029, gmina Czempiń — 6097, Krzy­
win — 10 005, Śmigiel — Wielichowo
— 4626, Kamieniec — 6365, Bucz — 
4023, Bojanowo Stare — 4427, Racot
— 4420 mieszkańców.

Istnieje w powiecie 27 przedszkoli 
i 110 szkół podstawowych. Ziemi or­
nej ma 65 397 ha, sadów 316 ha, łąk 
i pastwisk — 19 798 ha, lasów 11990 
ha, nieużytków 8110 ha. Zakłady rze- 
mieślniczo-przemysłowe reprezentują 
się według branż następująco: malar­
skie — 15, ślusarskie — 34, kowalskie
— 73, szewskie — 116, pantoflarskie
— 9, krawieckie — 101, fryzjerskie — 
30, stolarskie — 46, dekarskie — 8, 
rymarsko-siodlarskie — 16, bednarskie
— 7, tapicerskie — 3, studniarskie —5, 
kominiarskie — 9, garncarskie — 7, 
introligatorskie — 3, wulkanizatorskie
— 2, czapnictwo — 3, kołodziejskie
— 34, murarsko-ciesielskie — 19,
elektr.-blacharskie — 11, koszykarsko- 
szczotkarskie — 2, powroźnicze — 1, 
zegarmistrzowskie — 8, mechaniczne
— 4, cholewkarskie — 5, szklarskie

stem-
— 1,
— 8, 
biura 
opty-

— 2, fabryki chemiczne — 1, wytwór­
nie chemiczne — 1, drukarnie i 
plamie — 1, zakłady graficzne 
spedytorskie — 14, fotograficzne 
garbarnie — 2, rzeźbiarskie — 1, 
podań — 3, przemysłowe — 91, 
czne — 1, trykotarskie — 1.

Interesująca jest statystyka handlo- 
wo-spółdzielcza.

Składów kolonialnych w całym po- 
weicie jest 125, piekarni — 76, składów 
rzeźnickich — 58, aptek i drogerii — 
17, kiosków — 10, składów papieru — 
12, olejarni — 2, młynów i śrutowni
— 53, restauracyj — 48, ogrodnictw — 
17, składów Yybackich — 12, składów 
konfekcyjnych — 72, handel ziemio­
płodami — 12, składy skór — 16, skła­
dów rowerów — 5, maszyn rolniczych
— 4, składów żelaza — 22, handel wę­
glem i drzewem — 10.

Uderzająca w powyższej statystyce 
jest ilość młynów. Wysoką tę stosun­
kowo liczbę tworzą m. in. wiatraki, 
które otaczają Śmigiel. Niejedni też 
nazywają tę miejscowość miastem wia­
traków.

Przez powiat kościański przepływa 
Obra. Płynie 
che szepty o 
kościańskiej.

Skromny, chociaż rozległy, jednopię­
trowy, z czerwonej cegły nieotynko- 
wany budynek Mleczarni Spółdzielczej 
w Rawiczu nie robti wrażenia jednego 
z największych przedsiębiorstw mle­
czarskich w Polsce. A jednak przez 
zbiorniki mleczarni codziennrie „prze­
pływa" 22 tysiące litrów mleka.

Mleko z Rawicza piją mieszkańcy 
Katowic, Chorzowa, Tarnowskich Gór 
i Wrocławia, nie licząc oczywiście Ra­
wicza .i powiatu rawickiego.

W kancelarii kierownika p. 
wskiego zwraca moją uwagę 
na ścianie, skromny „Dyplom
I klasy" i oto czytam, że Mleczarnia w 

“[Rawiczu zdobyła na międzynarodowym

Czecho- 
wi6zący 
uznania

i

wolno, niosąc w dal ci- 
pracowitym ludzie ziemi

A. Wietrzykowski

Z obrad Zw. b. Więźniów Politycznych 
w Pleszewie

W pieknie udekorowanej sali p. 
Marciniaka odbyło się w przedostat­
nią niedzielę walne zebranie miejsco­
wego Koła Zw. b. Więźniów Politycz­
nych. Sprawozdania składali członko­
wie zarządu. W krótkim, lecz treści­
wym sprawozdaniu uwypuklił prezes 
Bekert i sekretarz Zborowski, zarówno 
poważne osiągnięcia, jak i liczne trud­
ności, z 
rząd w 
wniosek 
wizyjnej 
ni udzielili ustępującemu zarządowi 
jednogłośnie absolutorium.

Dłuższy referat ideologiczny wygło­
sił delegat Zarządu Okręgowego p. 
Kałowy, przy czym na uwagę zasługu­
je między innymi oświadczenie, że na 
50 kół w Okręgu Wielkopolskim naj­
większą żywotnością i pomocą pod­
opiecznym wykazuje się koło pleszew- 
skie.

Dłuższą dyskusję wywołała sprawa

jakimi musiał borykać się za- 
okresie sprawozdawczym. Na 
przewodniczącego komisji re- 
p. prof. Laskowskiego, zebra-

[weryfikacji członków, przy czym oka­
zało się, że dotychczas zaledwie dwóch 
członków tut. koła zostało zweryfiko­
wanych przez Główną Komisję Weryf. 
Ten powolny przebieg weryfikacji wy­
wołał wśród zainteresowanych pewne 
oznaki niezadowolenia.

W końcu wybrano nowy zarząd koła 
w następującym składzie: pp. Bekert 
— prezes, Klonowski i Krawczyk — 
zastępcy, Zborowski — sekretarz, Stra­
burzyńska zast sekr., Stragierowicz — 
skarbnik, Lisiak M. — zastępca, An­
drzejewski i Helenowa członkowie, 
Zborowski i Sroczyński J. — delegaci 
na zjazd okręgowy, (b. g.)

konkursie i ocenie masła najwyższą 
ilość punktów, bo 19 na 20 możliwych. 
Pod uwagę wzięto u zapach, i smak, 
i wyrobienie, i strukturę, i wygląd, 
i kolor. Oczywiście nie było to dziełem 
przypadku, a wynikiem 
wkładu pracy.

Zwiedzam mleczarnię, 
tajemnicę niezrównanego 
rowego masła rawickiego. Na wstępie 
uderza mnie pedantyczna czystość pa­
nująca zresztą w całym przedsiębior­
stwie. Wnętrze mleczarni robi wrażenie 
jak gdyby wysprzątane „na pokaz", 
maszyny lśnią od czystości, nigdzie śla­
du kurzu, podłogi cementowe czy kaf­
lowe zlewane obficie wodą, robią wra­
żenie jak gdyby zupełnej nieużywal- 
noścti.

Proszę kierownika mleczarni p. Cze­
chowskiego o poglądową lekcję. Prze­
chodzimy więc do źródła narodzin ma­
sła, tj. do dwóch zbiorników mleka, po­
jemności 3000 litrów każdyl Te zbior­
niki — olbrzymy z tym morzem mleka 
robią na przeciętnego konsumenta — 
laika, przyzwyczajonego do oglądania... 
szklanki mleka, niesamowite wrażenie.

— Oczywiście — tłumaczy p. Czecho­
wski — mleko przed wpłynięciem do 
zbiorników jest wpierw zważone na 
automatycznej wadze elektryczneij. Jest 
to potwornej wielkości wmurowany ko­
cioł — pozornie niczym nie przypomi­
nający wagi. Po zważeniu, mleko wy­
pływa automatycznie do zbiorników.

Dalej mleko pod ciśnieniem pomp 
płynie na tzw. pasteuryzatory płytowe 
działające pod temperaturą 80 stopni C.

olbrzymiego

by rozgryźć 
smaku dese-

Stamtąd płynie do wirówki, gdzie się 
odtłuszcza i oczyszcza.

Wirówka pod wpływem ciśnńenia 
4 atmosfer tłoczy do przewodów śmie­
tanę. Mleko chude, oczyszczone prze­
pływa do chłodnicy, po tym wlewa się 
je do konwi o pojemności 40 litrów 
i transportuje na dworzec a stamitąd w 
świat.

— Śmietana z przewodów przez chło­
dnice wpływa do dwóch kadzi fermen­
tacyjnych, gdzie ją się zaszczepia czy­
stymi kulturami kwasu mlekowego, 
które dają gwarancję jakości i trwało­
ści masła. Proces kwaszenia śmietany 
przy odpowiedniej temperaturze trwa 
24 godziny, po czym przepływa do me­
chanicznych maślarek a w przeciągu 50 
do 60 minut jest zamaślona. Kilka dal­
szych czynności z płukaniem oraz wy­
gniataniem i otrzymujemy masło. For­
mowanie w kostki, pakowanie do 
skrzyń lub luźno do beczek j 70 proc, 
odsyła 6ię do Spółdzielni „Społem" w 
Poznaniu, 30 proc, zaś konsumuje mia­
sto Rawicz i powiat.

Mleczarnia jest zakładem szkolenio­
wym I kategorii, przygotowuje przez 
dwa lata fachowo praktykantów do gi- 
mnaz um mleczarsko-serowarskiego we 
Wrześni.

Rozmawiając z pracownikami fizycz­
nymi dowiaduję się, że miesięczne ich 
zarobki wynoszą 14 tys. zł i że mleczar­
nia posiada trzech „muszkieterów" naj­
starszych, wiernie trwających na swo­
im posterunku: Pacholczyka Michała 
(pracuje od roku 1930), Swiątkiewicza 
Wawrzyna (zatrudniony od roku 1929) 
i Kowalskiego Wincentego (pracuje od 
roku 1930). Praca jest ciężka, przeciągi, 
zimna woda dokuczają, ale „nie ma ko­
łaczy bez pracy", trzeba wytrwać.

Harmonijna współpraca kierownic­
twa mleczarni i wszystkich jej współ­
pracowników z Radą Nadzorczą Spół­
dzielni sprawia, że mleczarnia rozwń! a 
się w tempie rekordowym. W latach 
przedwojennych spółdzielnia miała 245 
członków, dziś ma 950.

Gospodarząc się dobrze, Spółdzielnia 
ofiarowuje duże 6umy na cele społe­
czne, np. na odbudowę stolicy w roku 
1947 wyasygnowała sumę 52 140 zł. W 
roku 1948 już wydatkowano na cele 
charytatywne 41 323 zł. (Tat)

i Cena jednego tomiku zł 50,—; w prenum. zleconej zł 80,— mieś, (za 
'• dwa tomiki). Prenumeratę przyjmuję wszystkie urzędy pocztowe. W3b-s
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Dnia 9 marca 1948 po krótkich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św. 

zmarła nasza najtroskliwsza, umiłowana matka, śp.

Marta Rossa
przeżywszy lat 75.

Złożenie zwłok do grobu odbędzie się w piątek, 12 bm., o godz. 11 z ka­
plicy cmentarnej na Jeżycach.

Msza św. za spokój duszy drogiej Zmarłej odprawiona zostanie dnia 
13 bm. o godz. 8 w kościele Serca Jezusowego na Jeżycach.

W ciężkim smutku pogrążeni

dzieci i rodzina

Dnia 8 marca 1948 r. zmarła po krótkich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św. nasza 
najdroższa matka, teściowa, babcia i prababcia, 
śp.

z Sieradzkich
Maria Hunderi

przeżywszy lat 77.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 11 bm., 

o godz. 10.30 z kaplicy cmentarza regionalnego 
na Głównej, o czym zawiadamia

w ciężkim smutku pogrążona
rodzina6670

z Kubllńskich

6629

t
Dnia 3 marca 1948 zmarł, uległszy nieszczęśli­

wemu wypadkowi w czasie pełnienia służby, śp.

Dnia 9 marca 1948 r. zmarł nasz długoletni 
pracownik sceniczny, śp.

Stanisław Kozłowski
motorniczy

W Zmarłym tracimy długoletniego, pracowi­
tego i sumiennego pracownika.

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 12 bm., o godz. 

11.20 z kaplicy cmentarnej na Jeżycach.
Dyrekcja i Rada Zakładowa 

3b-216 Miejskiej Poznańskiej Kolei Elektrycznej

Kazimierz Gendera
W Zmarłym stracił Teatr Wielki gorliwego i 

sumiennego pracownika a współpracownicy 
wzorowego kolegę.

Cześć Jego pamięci!
Dyrekcja i Pracownicy 

Teatru Wielkiego 
w Poznaniu3a-110

Dnia 7. III. 1948 r. zmarł, śp.

Lucjan Andruszewski
pracownik umysłowy

W Zmarłym tracimy długoletniego, pracowi­
tego i sumiennego pracownika.

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbył się w środę, dnia 10. III. 1948 r., 

o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej Bożego Ciąła 
na Dębcu.

Dyrekcja i Rada Zakładowa 
3b-208 Miejskiej Poznańskiej Kolei Elektrycznej

t....... .........
W pierwszą smutną rocznicę tragicznej śmier­

ci nigdy niezapomnianego męża, brata, szwagra 
i wujka, śp.

Edwarda Wernera
b. kierownika techn. f-y „Barwa" 

odprawiona zostanie za spokój duszy 
Zmarłego msza św. w sobotę, 13 bm., 
w kościele parafialnym w Mosinie, o 
wiadamia

Mosina, w marcu 1948 r.
żona i

drogiego 
o godz. 7 
czym za-

rodzina
6582

I
Elektrolity nowe do 550 V

Radioekspert sprzed“’®
Poznań, ul. Śniadeckich 1 Tel. 65-53

Dnia 10 marca 1948 r. w godzinach rannych 
zasnęła w Bogu opatrzona Sakramentami św. 
nasza ukochana matka, babcia, teściowa i ciocia, 
śp.

Bronisława Slolzmannowa
przeżywszy lat 79.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 13 bm., o godz. 
10.30 z kaplicy cmentarza Górczyńskiego.

Msza św. odprawiona zostanie w sobotę, 
13 bm., o godz. 8 w Kościele św. Floriana na 
Jeżycach.

W smutku pogrążeni 
syn, synowa, wnuki i rodzina

Poznań, Głowackiego 29 6657
Zakład Pogrzebowy „Ceremoniał" 

Towarowa 25. Tel. 40-63

■MMMMBM * MMMB
Po ekshumacji zwłok naszej matki i babci, 

śp.
z Funków

Marii Romanowej Surzyny 
zmarłej na wysiedleniu w Komarnem (woj. lu­
belskie) dnia 20 maja 1942 r. nastąpi złożenie 
na miejsce wiecznego spoczynku na cmentarzu 
w Gostyniu w niedzielę, 14 marca 1948, o godz. 
14, o czym zawiadamiają- krewnych i znajomych 

córki, syn, zięć, synowa 
wnuki

Gostyń, Bielawy, Szamocin

ieeewe——eeeeeeee—eeeeeeeeeeeee
i i Komunalna Kasa Oszczędności Miasta Zbąszynia • 
]! w likwidacji, przypomina że 9

; rejestracja
książeczek oszczędnościowych

i i wydanych przez nią przed dniem 1 września X 
| [ 1939 r. odbywa się do dnia 3 kwietnia 1948 roku x 
; [ w godzinach od 9—13 w biurze rejestracyjnym • 
I i w Zbąszyniu, ulica Batorego 9. X
; | Książeczki niezarejestrowane w terminie tra- J 
i i cą ważność. 3a-100 X

Przetarg nieograniczony
Zjednoczenie Przemysłu Cukrowniczego Okręgu 

Poznańskiego ogłasza przetarg nieograniczony na do­
stawę specjalnych szczeliw sznurowych na wysokie 
ciśnienie:

100 kg szczeliw specjalnych azbetowo-ołowlonych
200 kg szczeliw azbestowo-grafitowych z drucikami 

brązowymi
kg taśmy azbestowo-grafitowej zbrojonej do 

włazów
kg szczeliwa marynarskiego
kg szczeliwa antifrikcyjnego (samosmarującego) 
szt. uszczelnień okrągłych z oryginalnego klin- 

geritu
szt. pierścieni włazowych plecionych
szt. płyty klingeritowe grafitowane 0 1600 mm 

do przegrzewacza
Wszelkie informacje oraz ślepe oferty można otrzy­

mać bezpośrednio lub pocztą w Wydziale Zakupów 
Z. P. C. Poznań, Słowackiego nr 12.

Oferty w zalakowanych kopertach bez firmy z na­
pisem „Oferta na dostawę uszczelnień sznurowych" 
należy składać do dnia 25. III. 48 w Zjednoczeniu w 
Poznaniu. Do ofert należy dołączyć próbki szczeliw.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 25. III. 48 o godz. 10.
Z. P. C. Poznań zastrzega sobie prawo wyboru do­

wolnego oferenta bez względu na wyniki przetargu, 
jak też unieważnienie przetargu bez podania powo­
dów. 3a-88
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60 
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115
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Osobiste
Garderobę męską, damską wy­
konuję pierwszorzędnie, szyb- 
ko. Dolski, Matejki 67. 6545
Osoby które pracowały z Ma­
rylą Kapelską w 1944 Dasze- 
wicach, pow. Środa, przy ko­
paniu rowów, są proszone po­
danie adresu do Głosu Wieiko- 
polskiego pod nr 6491._____
Za długi 1 poczynania żony mej 
Janiny z Wardyńskich Sikor­
skiej nie odpowiadam. Henryk 
Sikorski, Poznań, ul. Chełmoń­
skiego 5 m. 17. 6597

!* Poważna instytucja przemysłowa
poszukuje natychmiast na stałą posadę

i budowniczego

Iz uprawnieniem
Oferty z życiorysem do PAP Poznań, 
Mielźyńskiego 8 pod nr 781 3b-205

$>«

Przetarć*
Zarząd Miejski — Wydział Budowlany w Pozna­

niu, ul. Grunwaldzka nr 18 ogłasza przetarg nie­
ograniczony na wykonanie dodatkowych prac mu­
rarskich przy budowie nowej szkoły powszechnej, 
przy ul. Szamotulskiej nar. Szamarzewskiego.

Podkładki ofertowe otrzymać można za opłatą 
1500,— zł w Wydziale Budowlanym w pokoju 100.

Oferty w podwójnych zalakowanych kopertach z na­
pisem: Oferta na dodatkowe prace przy budowie no­
wej szkoły powszechnej, przy ul. Szamotulskiej i Sza­
marzewskiego należy składać do dnia 17. 3. 1948 r., 
godz. 9.

Do oferty należy dołączyć kw!t na wpłacone wadium 
w Głównej Kasie Miejskiej w Zamku Poznańskim, 
przy ul. Armii Czerwonej pokój 301 w wysokości 28/« 
od sumy oferowanej lub dowód zwolnienia od obo­
wiązku złożenia wadium.

Komisyjne otwarcie ofert odbędzie się 17. 3. 1948 r. 
o godz. 10 w pokoju 100.

Wadia nieprzyjętych ofert zwrócone będą w termi­
nie 10 dni po otwarciu ofert.

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo swobodnego 
wyboru oferenta bez względu na cenę wzgl. unieważ­
nienia przetargu bez podania powodu. 3b-207
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Niemcy w przededniu „Wiosny Ludów”
Kongres wiedeński zgotował patrio­

tom niemieckim gorzkie rozczarowa­
nie. -Nie zjednoczył Niemiec, nie dał 
im wolności. Utworzvł natomiast 
Związek Niemiecki, machinę dziwacz­
ną i ciężką. W tvm związku 34 nieza­
leżnych i luźno tylko ze sobą powiąza­
nych państw i 4 wolnych miast pier­
wsze skrzypce grały Austria i Prusv, 
przyjmując za wytyczne swej polityki 
hasła i wskazania Świętego Przymie­
rza.

Większą rolę niż granice pomiędzy 
licznymi oaństewkami odgrywały róż­
nice między Niemcami północnymi a 
południowymi. Niemcy północne wzię­
ły większy udział w „woinach o wv- 
zwolerie", dążenia ogólnoniemieckie 
pulsowały tam znacznie żywiej niż na 
południu, uczucia narodowe i patrio­
tyczne były bez porównania silniej­
sze. Południe za to przeżyło głębiej 
okres rewolucyjny i napoleoński: po­
stępowe urządzenia francuskie wywar­
ły tam wpływ niewątpliwy. Struktura 
społeczna była mniej zacofana niż w 
Prusach i państewkach północnych. Na 
południu najwcześniej wprowadzono 
ustrój konstytucyjny. Część społeczeń­
stwa została dopuszczona do życia po­
litycznego, uzyskała reprezentację par­
lamentarną, a to było ważkim czynni­
kiem rozwoju politycznego i kultural­
nego.

Największa część Niemiec pozosta­
wała wszakże nod rządem absolutnym, 
policytno-biurokratycznym. Tak było w 
Prusach, tak było w Austrii, tak było w 
większości państewek niemieckich. 
Stad też łączyć się będą ze sobą i naj­
ściślej współpracować » dwa w społe­
czeństwie kierunki — liberalny, postę- 
powo-demokratvczny, pragnący zdobyć 
dla narodu wolność i udział w rządach 
i narodowy, dążący do zjednoczenia 
Niemiec.

Niektórzy historycy niemieccy roz­
różniali „narody cywilizacyjne — Kul- 
turnationen" i „narody państwowe — 
Staatsnationen". Pierwsze odgrywają 
przodującą rolę w dziedzinie cywiliza­
cyjnej, na polu nauki, sztuki, literatu­
ry, drugie przodują w życiu politycz­
nym, tworzą silne państwa i rozsze­
rzają swą potęgę polityczną i gospo­
darczą. Pomimo istnienia dwóch mo­
carstw niemieckich — Austrii (w du­
żej mierze co prawda słowiańsko-wę-

giersko-włoskiej) i Prus, Niemcy ów­
czesne w swym rozbiciu i partykula­
ryzmie przedstawiały obraz narodu ra­
czej „cywilizacyjnego" niż „państwo­
wego". Ani bowiem Prusy ani Austria 
nie prowadziły polityki prawdziwie 
niemieckiej tzn. podyktowanej intere­
sem narodu niemieckiego; rządy in­
nych państewek miały tylko sprawy 
partykularne na oku W dziedzinie cy­
wilizacji natomiast zajmowały Niemcy 
bezsprzecznie wybitne miejsce. Do, 
Weimaru, siedziby Góthego, aż po rok 
1832 do śmierci poety zjeżdżali się 
przedstawiciele europejskiej elity kul­
turalnej.

Różnice zaznaczające się tak wyraź­
nie pomiędzy tradycjami dawnej po­
tęgi Niemiec, osiągnięciami na polu 
kultury, a opłakanym stanem politycz­
nym i społecznym, w jakim znajdował 
się naród niemiecki no woinach napo­
leońskich, wzmacniały jeszcze u nie­
mieckich patriotów głęboką niechęć 
do istniejącego stanu rzeczy.

Paryska rewolucja lipcowa roku 1830 
wvwołała w Niemczech żywy oddźwięk. 
W niektórych państewkach rządzo­
nych dotąd absolutnie zaprowadzono 
ustrój konstytucyjny. Na południu, 
które dawnie i już cieszyło się pewny­
mi swobodami konstytucyjnymi, wzma­
gał się radykalizm polityczny i spo­
łeczny. Wydawano pisma i broszury, 
utrzymane w duchu liberalnym i naro­
dowym, urządzano wielkie zgromadze­
nie w Hambach w Palatynacie w maju 
1832 r., w którym wzięło udział kilka­
naście tysięcy uczestników. W mo­
wach, pełnvch zapału, występowano 
przeciwko Świętemu Przymierzu, potę­
piano despotyzm i tyranię, sławiono 
wolność i braterstwo wolnych ludów. 
I, rzecz zramienna. biało-amarantowy 
sztandar polski z Białym Orłem powie­
wał pośród czarno-czerwono-złotych 
flag niemieckich. Demokratyczny i po­
stępowy patriotyzm niemiecki szukał 
zbliżenia z ruchami wolnościowymi 
Europy. Wtedy właśnie wystąpiło owo 
dziwne zjawisko, jakim była „die 
deutsche Polenfreundschaft — nie­
miecka przyjaźń dla Polski", „Prze­
ważało (u Niemców) odczucie, że Po­
lacy stanowią element cenny, z któ­
rego sprawa niemiecka wyciągnąć mo­
że w przyszłości niejedną korzyść. Ra­
chuby realne, kojarząc się z modnymi

w owej epoce prądami liberalnymi, 
podziwem dla bojowników wolności, 
a nienawiścią do tyranów, wreszcie z 
humanitarnym współczuciem dla ofiar 
prześladowań rosyjskich, złożyły się 
razem na to, co określa się w historii 
jako niemiecką przyjaźń dla Polski". 
(Feldman).

Gdy niemieccy liberałowie i rady­
kałowie poprzez związki młodzieży, 
poprzez akcję prasową i parlamentar­
ną, poprzez lokalne czynne wystąoie- 
nia (jak np. we Frankfurcie nad Me­
nem w 1833) przygotowywali umysły 
rodaków do wolności i zjednoczenia, 
istniał już i działał w Niemczech po­
tężny czynnik, który rozpoczął już 
pracę nad ich zjednoczenfem, a wyra­
żając się ściślej, nad ich zupełnym 
podporządkowaniem sobie. Czynnikiem 
tym były Prusy.

W latach 1828—1833 zawarły Prusy 
umowy celne z różnymi państwami 
niemieckimi i doprowadziły do tego, że 
z dniem 1 stycznia 1834 powstał Nie­
miecki Związek Celny, obeimiriący du­
ża część terytorium Niemiec. W latach 
następnych przyłączyć się będą do 
Związku coraz to nowe państewka. 
Gdy runęły bariery celne, dzielące do­
tąd poszczególne kraje niemieckie, za­
częła się dopełniać jedność’ gospodar­
cza Niemiec, fundament i niezbędny 
warunek jedności politycznej. Czynrik 
gospodarczy działać będzie odtąd na 
rzecz Prus.

Kiedy w dobie Wiosny Ludów spra­
wa zjednoczenia Niemiec stanie na 
porządku dziennym wystąpią trzy czyn­
niki — Prusy, dążące do całkowitego 
opanowania Niemiec a posiadające 
na swe usługi, potęgę militarną, silną 
organizację państwowa i Związek Cel­
ny, patrioci niemieccy, pragnący zje­
dnoczenia kraju pod hasłem związków 
młodzieżowych „Burschenszaftów" 
„wolność, honor, Ojczyzna", wreszcie 
Austria i liczni drobniejsi dynaści nie­
mieccy, chcący w myśl własnych in­
teresów egoistycznych utrzymania sta­
tus quo. W starciu tych trzech czynni­
ków pomimo sukcesów i powodzeń 
'patriotów w dobie Wiosny Ludów zwy­
cięży ostatecznie w latach 1866—1871 
ku nieszczęściu Niemiec i Europy 
czynnik brutalnej siły — Prusy.

1 Janusz Pajewski

jObromn kamieniczników

czy mieszkań
Na ostatnim posiedzeniu Miejskie] 

Rady Narodowej mec. Taedling za­
atakował nasz dziennik wyrażając 
zdziwienie, że „demokratyczne pismo 
występuje w obronie kamieniczników”. 
Chodzi mianowicie o artykuł w nr. 45 
z 15. II. 1948 r. pt. „Nie wystarczą 
suche paragrafy". Treść artykułu za­
wierała próbę rozpoczęcia dyskusji nad 
prawnym zagadnieniem udziału lokato­
rów w ponoszeniu tzw. świadczeń. 
Autor nie usiłował zagadnienia roz­
strzygać merytorycznie. Stwierdził tyl­
ko, iż istnieje daleko idąca rozbież­
ność między obowiązującymi normami 
prawnymi, a życiem praktycznym, oraz 
że istnieje paląca potrzeba uregulowa­
nia tej kwestii przepisami. Można by 
ogólnie stwierdzić, że wystąpił nie w 
obronie kamieniczników, a w obronie 
domów i mieszkań jako dobra spo­
łecznego.

To, że kwestia uregulowania stosun­
ków prawnych w tej dziedzinie jest 
konieczną dowodzą napływające do re­
dakcji listowne zapytania i codzienne 
wizyty naszych czytelników. P. mec. 
Taedling był łaskaw zwrócić nam uwa­
gę, że naszym stanowiskiem „godzimy 
w świat pracy".

Czyżby istotnie?
Faktem jest, że ludzie pracy chcą 

mieszkać w znośnych warunkach nie 
.tylko dzisiaj, lecz także za lat dziesięć. 
W ich więc interesie leży zachowanie 
naszego mieszkaniowego stanu posia­
dania. Gdy właściciel nie będzie czy­
nił żadnych nakładów, bez względu na 
to kto nim jest (osoba prywatna, mia­
sto, spółdzielnia czy państwo), dom 
oczywiście zniszczeje. A wtedy jak 
będzie świat pracy mieszkał? W ru­
derach?

Zwracają się do nas szarzy ludzie, 
którzy nie mają pieniędzy na poradę 
u adwokata. Stwierdzają bardzo czę­

Torem kolejowym
cło polskiego Wybrzeża

Józef Pociask ma 24 lata. Nie potrzeba nawet pytać o zawód, 
gdy widzi się mocno umorusaną twarz, wysmarowane ręce 
i szary od oliwy kombinezon. Oddaje się ślusarstwu z zamiło­
waniem i pasją młodego fachowca. Raczej z musu odrywa się od 
zajęcia, by opowiedzieć coś niecoś o swym życiu.
Pochodzi z Rzeszowskiego i mieszka ka dokonała się na naszym Wybrzeżu 

obecnie z matką w Gdańsku. O jciec zgi­
nął w niemieckim obozie Ciężka praca 
zajmuje mu czas od 8 do 15. Następuje 
obiad, trochę wolnego i już o godz. 17 
wraz z innymi kolegami siada w ław­
ce w Szkole Dokształcającej Zawodo­
wej w Gdańsku — Wrzeszczu. Dzień 
cały wypełniony jest różnymi zajęcia­
mi niemal bez reszty. r

Rozmawiamy w olbrzvmie? hali 
Warsztatów Głównych w Trojanie pod 
Gdańskiem Warsztat młodego ślusa­
rza jest tylko małym fragmentem ca­
łości. Stuk młotka, opukującego nasa­
dzone na oś łożysko ginie w oszała­
miającym hałasie całej hali. Ale bez 
tej pracy wielki mechanizm fabryki 
nie mógłby działać sprawnie. Każdy 
z 470 zatrudnionych ma tu określoną 
funkcię. Systemem łańcuchowym prze­
chodzi przedmiot z rąk do rąk, by w 
ostatnim stadium stać się całkowicie 
wykończonym i naprawionym.

w dziedzinie komunikacji.

Kolejarze nie próżnowali
Zmontowanie aparatury transporto­

wej było w r. 1945 koniecznością chwi- 
Garstka wykwalifikowanych

sto, że chętnie ponosiliby świadczenia, 
które nie obciążałyby nadmiernie ich 
budżetu, ale nie wiedzą co należy, a 
czego nie należy płacić. Na tym tle 
zdarzają się bowiem ze strony właści-^ 
cieli częste wypadki nadużyć. Nakła- 
dają oni na lokatorów świadczenia, 
których nie wolno w żadnym wypadku 
przerzucać na najemców (np. podatek 
od nieruchomości). Dlaczego więc nie 
uczynić tego problemu tematem dysku­
sji, która winna swój finał znaleźć w 
ustawowym uregulowaniu? Zresztą za­
brały swego czasu głos w tej sprawie 
dzienniki warszawskie i rzekomo ta 
sprawa jest przez kogoś przygotowy­
wana do wysunięcia na forum sejmowe.

Państwo demokracji ludowej nie po­
zwala na wyzysk człowieka przez czło­
wieka w żadnej formie. Nie pozwoli 
więc tego czynić i kamienicznikom. 
Państwo demokracji ludowej nie może 
jednak pozwolić, by niszczało dobro 
społeczne jakimi są mieszkania i do­
my. Nie po to realizujemy plan trzy­
letni, który ma zapewnić całemu naro­
dowi, a szczególnie klasie robotniczej 
dobrobyt, by w ciągu trwania realizacji 
dopuścić do zniszczenia naszych mie­
szkań. Dlatego należy uznać za ab­
surdalny zarzut p. mec. Taedlinga, że 
„Głos Wielkopolski" bierze w. obronę 
kamieniczników. My bierzemy w obro­
nę domy i mieszkania,

Prawo to nie tylko suche paragrafy 
sprzed kilkunastu, czy kilkudziesięciu 
lat, to także życie praktyczne. Normy 
prawne winny regulować stosunki mię­
dzy obywatelami: ich prawa i obowią­
zki. A jeśli tego nie czynią? — To 
trzeba je zmienić.

„Głos" zaprosił zresztą do dyskusji 
w tej sprawie. Chętnie użyczy swych 
łamów i p. mec. Taedlingowi. Po­
słuchamy go chętnie nie tylko z try­
buny Miejskiej Rady Narodowe:, gdzie 
trudno niżej podpisanemu bezpośrednio 
bronić swego stanowiska. Klim

Apel do posiadacz? 
gazet i czasopism 

polskich 
zatmiędzywojennych

Wielce Szanowny Kolego Redaktorzel
W imię solidarności koleżeńskiej uprzej­

mie Was proszę o poparcie i miejsce na 
cennych szpaltach redagowanego przez Was 
dziennika dla poniższego mego apelu:

Ponieważ przeprowadzam studia nad opra­
cowaniem źródeł publicystycznych do ge­
nealogii obecnej naszej rzeczywistości l 
frontu ludowego w Polsce — 1 w związku 
z tym przyjąłem na siebie zobowiązanie 
wobec poważnej Instytucji Wydawniczej 
napisania kilku książek na tematy z życia 
polskiego w latach międzywojennych — 
niniejszym apeluję do posiadaczy jakich-

pracy szedł pieszo kilka godzin z uwa­
gi na brak tramwajów i autobusów. 
Aprowizacja szwankowała. Jeżeli wy­
trzymał i przetrwał ten trudny okres, 
to jedynie dzięki silnej woli i poczu­
ciu obowiązku patriotycznego. Wyniki 
jego pracy są niemałe, W ciągu trzech 
lat długość nieczynnych torów zmniej- [ 
szyła się 89°/o. Odbudowano 10.845 .
metrów mostów, przy czym najpoważ- niemym sukcesem byŁ odbudowe
mostow wiślanych pod Toruniem 1 mnie o stanie swego posiadania w tym za- 
Tczewem. Węzły kolejowe w Gdańsku, Jkresie, z jednoczesnym nadmienieniem, w 
Gdyni, Tczewie i Trojanie zostały Jaki sposób mógłbym mieć udostępnione 
przebudowane, a układ torów przysto-

Niezwykle mło 
do i ponętnie 
wygląda Pani 
na swój wiek. Przyznam 
się szczerze, że do nie­
dawna jeszcze twarz mo­
ja była zwiędła, o skó­
rze zwiotczałej. Zaczę­
łam używać w ciągu dnia
matowego kremu „Anida“, wcie­
rając go lekko w skórę po umy­
ciu. Nie poprzestałam na tym je­
dnak, używając także Cold- 
Creamu „Anida“, który posiada 
wartościowe odżywcze składniki 
dla skóry, prócz olejków i tłu­
szczy naturalnych. W ten sposób 
usunęłam sfałdowania skóry, 
przywracając twarzy młody wy­
gląd . Reszty dokonał puder

' ..Anida".

li.
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W szpitalu parowozów
W głównej hali parowozowej ogłu­

sza huk młotów. Olbrzymie cielska 
kotłów parowozowych ustawionych 
równo w rząd, poddają się cierpliwie 
lekarskim zabiegom całej armii chi­
rurgów, którzy trudnych operacji do­
konują przy pomocy młotów, śrubo- 
ciągów, elektrycznych świdrów i apa­
ratów tlenowych. Sprawna ręka fa­
chowca przemienia stare zniszczone 
kadłuby na lśniące ciała gotowych do 
pracy parowozów. 15 lokomotyw mie­
sięcznie opuszcza warsztaty kolejowe 
w Trojanie. Dotychczas naprawiono 
ogółem 147 sztuk. Oprócz parowozów 
leczy się tutaj również inne części ta­
boru kolejowego. W r. 1947 oddano do 
ruchu 326 wagonów towarowych i o- 
sobowych. Siłę twórczą warsztatów 
ocenić można dopiero po uprzytom­
nieniu sobie stanu, w jakim zakłady te 
przejęte zostały przez nas po zakoń­
czeniu działań wojennych. Trzeba było 
olbrzymiego wprost trudu, by na miej­
scu wypalonych i zniszczonych budyn­
ków stanęły nowoodbudowane i za­
pełnione maszynami hale. Dzieło to 
jest bezsprzecznie zasługą masy bez­
imiennych robotników-pionierów, któ­
rzy rozpoczęli tu pracę w warunkach 
jak najtrudniejszych.

Warsztaty w Trojanie, przy których 
czynna jest trzyletnia Publiczna Szko­
ła Metalowa PKP, kształcąca 124 przy­
szłych fachowców kolejowych — to 
tylko przykład wielkiej przemiany, ja-

Odbudowa portów morskich postępuje szybko naprzód. Oto rzut na stocznię 
nr 1 w Gdańsku

cowników podjęła się tego gigantycz­
nego dzieła, nie zrażając się wysokim 
stopniem zniszczenia mostów, torów i 
urządzeń kolejowych. Największe spu­
stoszenie zastano w Gdańsku i Gdyni, 
gdzie tory stacyjne zniszczone były w 
6O°/o, reszta zatarasowana uszkodzo­
nym taborem. Półtora tysiąca uszko­
dzonych wagonów i 200 zdemolowa­
nych parowozów pozostało na jednej 
tylko stacji Gdym a-Port. Ogółem wła­
dze kolejowe przeięły 1 tysiąc cho­
rych parowozów i 10 tysięcy różnego 
rodzaju pudeł wagonowych.

Po okresie usuwania gruzów i im­
prowizowanej naprędce odbudowy ce­
lem podjęcia ruchu na głównych szla­
kach komunikacyjnych, rok 1946 i 1947 
postawiły kolejnictwo 
bec poważnych zadań, podyktowanych 
Narodowym Planem ~ 
Jego naczelną zasadą 
wanie urządzeń kolejowych do spo­
dziewanych obrotów w portach Gdyni 

Gdańsku.

Wybrzeża wo-

Gospodarczym, 
było przystoso-

(Fot. Dobrzykowski, Gdańsk), 
sowany do nowych znacznie zwiększo­
nych zadań. Urządzenia zabezpieczają­
ce ruch pociągów nie odbiegają już W latach 1933/36: 
prawie od stanu przedwojennego.

Obok wspomnianych na początku 
warsztatów w Gdańsku tabor kolejo­
wy naprawiają poza tym warsztaty w 
Pile i w Bydgoszczy. Dzięki wysiłkom 
wszystkich warsztatowców kolejnic­
two pomorskie posługiwać się może 
obecnie odpowiednią ilością pociągów. 
W dniu 1 stycznia br. znajdowało się 
w ruchu 500 czynnych parowozów, 
18 tys. wagonów towarowych i 1100 
wagonów osobowych.

Osiągnięcia te — to nie tylko 
usprawnienie transportu w pkręgu 
Wybrzeża. To przede wszystkim umoż­
liwienie pracy portom 
Gdańsku. W r. 1945

■przewertowanle interesujących mnie* zbio­
rów.

Chodzi mi o wyraźne postawienie sprawy: 
sprzedaży (z podaniem ceny); 
wypożyczenia, z gwarancją z mojej 
strony terminowego zwrotu; 
zezwolenia na dokonanie ewentualnych 
odpisów i wyciągów z interesujących 
mnie artykułów (w mieszkaniu wła­
ściciela) bezpośrednio przeze mnie, 
bądź według moich wskazówek.

Apel ten kieruję szczególnie pod adre­
sem repatrian'ów z Wilna i b. ziem północ­
no-wschodnich, którym nazwisko moje, jako 
redaktora i publicysty w onym czasie było 
dostatecznie znane, zwłaszcza, że najbar­
dziej zależy mi na uzupełnieniu własnych, 
zniszczonych w czasie wojny zbiorów bi­
bliotecznych w tym zakresie, w celu skom­
pletowania następujących choćby czaso­
pism, z ostatnich pięciu lat sprzed kata­
strofy wrześniowej:

1) „Po prostu" (wyszło 17 riumerów) i 
„Karta" (tylko cztery numery), wydawa­
nych i redagowanych w Wilnie przez śp.

;przy nim młodych publicystów lewicowych

i

Po trzech latach pionierstwa
Osiągnięcia gdańskiej DOKP świad­

czą o zorganizowanym wysiłku wszyst­
kich jej pracowników. Kolejarz, obej­
mując pracę na Wybrzeżu dawał do­
wód wielkiego samozaparcia. Mieszkał 
w trudnych warunkach, do miejsca

w Gdyni i 
przewieziono w

Odezwa Zw ozku b, W eznićw PodL 
fłodFocaf J

W dniach od 1 do 31 marca br. w ca­
łym województwie poznańskim, a na 
terenie miasta Poznania od 14 do 20 
marca, odbywa się

Tydzień 

by’eqo Wkźnia Politycznego 
pod protektoratem Wojewody Poznań­
skiego ob. Stefana Brzezińskiego, Do­
wódcy Okręgu Wojskowego ob. Gene­
rała Dywizji Strażewskiego i Prezyden­
ta stoi. m. Poznania ob. Mgra Stanisła­
wa Sroki.

Związek b. Więźniów Politycznych po­
stawił sobie za główne zadania wypeł- 

Henryka Dembińskiego i grupę skupionych nienie następującego nrogramu:
szerzenie ducha patriotycznego i ide. 

ologii demokratycznej lak i niedopusz­
czenie do odrodzenia się faszyzmu nie­
mieckiego oraz utrwalenie granic pol­
skich na Odrze i Nysie Łużyckiej;

udział w odbudowie i rozwoju życia 
narodowego i państwowego na zasa­
dach demokracji ludowej;
umocnienie solidarności wszystkich by­
łych więźniów politycznych całej Eu­
ropy, by nie dopuścić do odrodzenia 
się militarnego Niemiec;

zapewnienie skutecznej pomocy mate­
rialnej i moralnej wszystkim byłym 
więźniom politycznym — przede wszy­
stkim wdowom i sierotom pozostałym 
po zamordowanych w obozach koncen­
tracyjnych i więźniach

RODACY!
W realizacji tych naczelnych haseb 

Polski Związek b Więźniów Politycz­
nych przy na poparcie całego społe­
czeństwa.

My, członkowie Związku z całym na­
rodem stajemy do pracy dla Państwa, 
świadomi swych celów, by konsekwen­
tnie wykonać zasadnicze zadania naro­
dowe, dążące do ustalenia Polski Lu­
dowej. Sprawiedliwej, Wolnej i Nie­
podległej.
Nr 70

| 2) „Kurier Powszechny", wydawany i re­
dagowany przeze mnie w latach 1936—39, 
który zmuszony byłem zamknąć w końcu 
maja 1939 r. z powodu permanentnych re- 
presyj administracyjnych, konfiskat i pro­
cesów z oskarżenia urzędu prokurator­
skiego —

oraz dla kontrowersji:
3) „Słowo", organ tzw. „żubrów wileń­

skich”. redagowane przez Cata-Mackiewi- 
cza i

4) „Kurier Wileński", opanowany w inte- 
czasu przez faszy- 
katolickiej, podpo- 
Ozonowi.

stołecznego naj- 
„Epoce", „Czarno

resującym mnie okresie 
zującą grupę młodzieży 
rządkowaną od r 1937

Z czasopiśmiennictwa 
bardziej mi zależy na: 
na bialem” i „Lewym Torze", tudzież dlaja u* * v pi w W n w y m iuiz.c r uia

obsłudze obu portów 809 tys. ton, a kontroweisji na' „Proste z mostu", „Buncie 
w 1947 — 7621 tys. ...... .........
Przykład ten najlepiej 
i postęp w dziedzinie 
udział kolejnictwa w pracy polskiego 
Wybrzeża.

Że udział ten przyczynia się do 
wzmocnienia sił gospodarczych kraju, 
nie ulega wątpliwości. Kolejarze całe­
go Pomorza zdali swój egzamin. Ich 
praca zasługuje na pełne uznanie,

Julian Mikołajczak

—J-f —•

ton towarów, 
określa rozwój 
transportu oraz

Młodych" i endeckiej „Myśli Narodowej".
Podając powyższe do publicznej wiado­

mości — liczę na życzliwy oddźwięk nie 
tylko ze strony swoich dawnych Czytelni­
ków i przyjaciół, ale również i tych wszy­
stkich „gazetofilów". którzy rozumieją, że 
po ostatniej niszczycielskiej wojnie należy 
się pomoc również w odbudowie zdewasto­
wanych warsztatów pisarskich.

Gdynia, 2 marcu. 1948 r.
Bolesław Wit Święcicki 

Gdvnia, ul. 10 Lutego 27—93 STRONA 3



Przetarci
Centrala Produktów Naftowych Oddział Wojewódz­

ki w Poznaniu ogłasza przetarg nieograniczony na wy­
remontowanie i wypróbowanie zbiorników na produk­
ty naftowe w Poznaniu.

Podkładki ofertowe w cenie 400,— zł i Informacje 
otrzymać można w biurze Oddziału Poznań, plac Wol­
ności 16 .pokój 95.

Do oferty należy dołączyć dowód złożenia wadium 
w wysokości 3’/« oferowanej sumy.

Oferty w podwójnych zalakowanych kopertach na­
leży składać w sekretariacie CPN., plac Wolności 16 
pokój 72 do dnia 24. III. 48 do godziny 11, po czym 
nastąpi otwarcie ofert.

Centrala Produktów Naftowych zastrzega sobie pra­
wo wyboru oferenta jak również unieważnienie prze­
targu bez podania powodu.

Centrala Produktów Naftowych
Jb-201 Oddział Wojewódzki w Poznaniu

II

DROBNE Gosp Spółdz nr «
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8— 19-tej. w soboty od 8—17-tej w Poznaniu przy ul Wysptań 
skiego 10 i piętro. — Tel. 64-75 i 62-70 (wewn. 5)'— Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpewiadz

Piękne serwisy, porcelit, fajans, wyroby 
szklane, szkło okienne, kryształowe pole­
ca po cenach ściśle hurtowych 
POZNAŃSKA HURTOWNIA SZKŁA, 
FAJANSU i PORCELANY — Poznań, 
ul. Magazynowa la.
Na teren całej Polski wysyłamy w poje­
mnikach kolejowych na zaliczenia 
bankowe. p233O

poleca w każdej ilości 
Wytwórnia Chemiczno Techniczna 

W. Wiśniewski • Poznań • Dąbrowskiego 79 
Telefon nr 91-04

Poznań
Ogrodowa 11
81.9 8-63 Bok ul 1914 

Nagrodzona na PWK 
>2110

SZTANDARY
PARAMENTA KOŚCIELNI

iwyKonufe najstarsza Fachowa Firma .

K. KĘDZIERSKA

Poważna msfytocja państwowa Gospodyni z referencjami do 
J—3 osób przyjmie pracę. Of. 
Głos Wielkopolski nr 6640.poszukuje natychmiast

do robienia pomiarów

Maszynistka, biegła, znajomo­
ścią wszelkich prac biurowych, 
szuka pracy. Oferty „PAR". 
Ratajczaka 7, pod „3,432". 
__________________ P2438

Tapczany, leżanki, fotele, ma­
terace, najkorzystniej Pfeil, 
Małeckiego nr 33 tapicernia. 

6371
Rzcźnlctwo zaprowadzone — 
świetnie prosperujące, sprze­
dam. Of. Gł. Wikp. nr 6419.

Sprzedam parcelę niezab. 4528 I Tapczan nowy, krzesło do
— — ----------, ..... biurka. Libelta 3 m. 8. F452m: na przemysł lub budowę 
Wilda okolica Zmartwych­
wstańców. Oferty Gł. Wielko­
polski nr 6602.

Oferty z życiorysem do PAP Poznań, |
Mielźyńskiego 8 pod nr 783 3b-206 J

•WMMóN0«NMC«MeMaei«Ma»9«MMaeMO9M«*

Poważna, inteligentna osoba, 
posiadająca wszelkie zalety, 
obejmie posadę w charakterze 
gospodyni. Zgłoszenia: Szamo­
tuły. pl. Sienkiewicza 10 m. 5. 

3b-210

Wolne posady
Potrzebny zaraz wzgl. 1. 4. 48 
szwajcar dojarz z własnymi 
ludźmi do 100 sztuk bydła. 
Tylko poważne zgłoszenia: 
Adm. PZHP Przebedowo pta M. 
Goślina, pow, Oborniki. 6414
Gosposia samodzielna, uczci­
wa i czysta, zaraz potrzebna 
do gotowania na majątek. 01. 
„PAP". Poznań, Mielźyńskiego 
8, nr 756, ___________ 3b-182
Gosposia samodzielna średnim 
wieku, umiejąca dobrze goto­
wać, potrzebna. Posada dobra, 
stała, Kościan, Hotel Polski.

6463

MECHANIK z odp. ref. 
zaraz potrzebny. ( 
Z. BOGAJEWSRI 
Wytwórnia Odzieży 
Poznań, Sieroca 1.
Zgłosz. między godz. 
11—1, 16-r-18. 6589

Nianię do dzieci (lat 3’/i i rok) 
przyjmę zaraz. Zgłoszenia ze 
świadectwami Pułaskiego 11. 
_____________________ p2416 
Potrzebna dziewczyna do ro­
dziny z 2-giem dzieci, z go­
towaniem. Ogrodowa 15 m. 6. 
______________________ c986 
Krawcy potrzebni zaraz. Pół- 
wiejska 30. parter. 6579
Czeladnika szewskiego na dam­
skie. męskie buciki, poszuku­
ję J. Gruchot, Mareckiego 24a. 
______________________6574 
Przychodnia zaraz potrzebna. 
Św, Marcin 66/67 m. 9. 6573
Podręczne .na suknie potrzebne 
zaraz. Oferty Głos Wielko­
polski nr 6527, , -
Potrzebni na prywatny majątek 
ordynariusze, fornal i stróż 
nocny z zaciążnikami od 1-go 
kwietnia. Mieszkanie murowa­
ne pierwszorzędne. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 6557.
Dziewczyna potrzebna do ku­
chni z noclegiem. Jadłodajnia, 
Rybaki 29,_____________6567
Krawcowe do sukien, płaszczy 
i ^ęczniarki. Gałązka, ul. Ma- 
tejki 55.______________ 6628
Mechanika młodszego zdolne­
go na maszyny do pisania i li­
czenia na dobrych warunkach 
przyjmie nowocześnie urządzo­
ny warsztat. J. Czosnowski, 
Szczecin, ul. I.edóchowskiego 
17. Specjalny Magazyn Maszyn 
Biurowych.___________  6622
Gosposia do małżeństwa z 
dwojgiem dzieci potrzebna za­
raz za dobrym wynagrodze­
niem. Zgłoszenia: Towarowa 
24 F-ma Odbudowa, w godz. 
8—16,_______________ 6616
Pomoc domowa potrzebna na­
tychmiast. Niegolewskich lOa 
m, 22, od 16—18-tej. 6596
Samodzielne pomoc domowa z 
dobrym gotowaniem potrzebna. 
M. Focha 84. skład bawatzw.

6613

Potrzebny robotnik, służąca 
wysoką zapłatą, utrzymaniem. 
Bartkowiak, Dopiewo-Poznań. 
______________________ 6605 
Pomoc domowa potrzebna, ma­
ła rodzina. Lodowa 4 m. 5. 
_____ _________________ 6591 
Czeladnik i uczeń kowalski po­
trzebni. Kuźnia, św. Wojciech 
26 27._________________ 6585
Poszukuję kowala na majątek 
z własnymi narzędziami od
l. 4. 48. Majętność Mościeje-
wo, poczta Kwilcz, pow. Mię- 
dzychód._______________6590
Pkłęgnlarka-połoźna potrzebna 
zaraz. Szpital Miejski w Kudo- 
wej-Zdroju. ul. Witosa 31. 
____________________ 3a-109 
Dziewczyna z gotowaniem i 
noclegiem potrzebna. Zgasze­
nia: W. Świętych nr 3 m. 8. 
____________________ 3b-199 
Dziewczyna gotowaniem, ucz­
ciwa, skromna, zaraz. Fredry 
13, skład jubilerski, Łuko- 
wiak._________________C1013
Rutynowaną, biegłą liczeniu 
księgową maturzystkę. Biuro 
Sprzedaży Drożdży, św. Mar- 
cin 45a.______________ C1008
Uczeń piekarski potrzebny — 
Kostański. Piaski, pow. Go­
styń,_________________ C1006
Potrzebni zaraz deputatnicy z 
zaciągiem: 1) do krów, umie­
jący doić, 2) majster znający 
cośkolwiek kowalstwa i kodo- 
dziejstwa. Oferty nr 783 Czy­
telnik, Focha 14._______F453
Rutynowany księgowy-bilans;- 
sta obeznany z jednolitym pla­
nem kont do Obornik zaraz 
potrzebny. Zgłoszenia: Woje­
wódzka Centrala Spćśdzielni 
Skupu i Zbytu Zwierząt, Po­
znań. Mielźyńskiego 18. clOlO
Szukam samotnego, emeryto­
wanego profesora lub nauczy­
ciela celem wychowania chłop- 
ra IZ-Rtnlegó na wsi; warun­
ki dobre. Chełmońskiego 17
m. 9. ______________ cl009
Zarządca majątku, doświadczo­
ny, energiczny oraz magazy­
nier z znajomością księgowo­
ści, potrzebni zaraz. Zgłosze­
nia (życiorysy, odpisy świa­
dectw) przyjmuje: Zespół Sit­
no. poczta Myślibórz (Szcze­
cińskie). F450

Szwajear-dojarz, 14 lat pra­
ktyki, poszukuje posady od 
1 kwietnia. Franciszek Stefa­
niak, Rogaczewo Małe, poczta 
Turew, pow. Kościan. 6635

Radioodbiorniki, płyty gramo­
fonowe. sprzęt elektrotechnicz­
ny, poleca, kupuje Radiome­
chanika, św. Marcin 25.
___________________ ł p2309 

5 opon z dętkami 900X24 
sprzeda Auto-Obsługa. Poznań- 
Ska 64._______________ P2367
DKW-motocykl 500 S B stan 
pierwszorzędny. Poznańska 58a 
Kucewicz. 6530

Szuka posady
Młodsza z kursem handlowym 
poszukuje posady. Oferty G.os 
Wielkopolski nr 6391.

Młoda *
SIŁA BIUROWA 
poszukuje pracy na 
prowincji.
Oferty „PAR", Rataj­
czaka 7, pod 3.424.

Maszynę do szycia, bardzo do­
bry stan, tanio. Wierzbięcice 
6 m. 8. 6607
Pracownię złotniczą sprzedam 
wzgl. wydzierżawię. Mazowiec­
ka 16 m. 2. 6606
Motocykl 125 na starter w do­
brym stanie. Kiosk. Łąkowa 6.
 6600

Sprzedam większą ilość tlenku 
żelaza (róż polerski). Oferty: 
Warszawa, Targowa 67, Biuro 
ogłoszeń — „Tlenek". 3b-195

& KRAJU < ZAGRANICĄ^

WiśNIAK. 
V£RMOUTH

Nauka
Kursy pisania na maszynie, 
ślepą metodą, wszystkimi pal­
cami. Piotr Pieprzycki, al. 
Marcinkowskiego 26 tel. 23-62. 
Dla zamiejscowych kursy li­
stowne^_______________ p2106

Parcelę 3700 m‘ — 450 tysię­
cy. parcela 1000 m* Winogra­
dy, 870 ms Glrczyn sprzeda 
Metelski, św. Marcin 13. p2373
Pianina po cenach korzystnych.
Rybaki 28 —- Skład p2382

Chłodnia elektryczna, radio 
Philipsa szafkowe z adapterem, 
kuchnia elektryczna z miecy- 
kiem. Tel 96-19, godz 10—12 

3a-108

Tańce nowoczesne, Boogie — 
woogie, wyucza baletmistrz 
Szczurek, Zeylanda 2. 6454

Opony 600X16 jak nowe. Po­
znańska 58a. Kucewicz. 6531

Motocykl 100 cm 3 biegi star­
ter. ul. Kąełk 3 podwórze (Ry- 
nek Łazarski).__________6595

Lekcje maszynopisania, księ­
gowość, stenografia, arytme­
tyka handlowa. Dąbrowskie- 
go 35/37, m. 9.________ 6458
Kurty stenografii i pisania na 
maszynie. Wpisy: Szkoła Przy­
sposobienia Handlowego, plac 
Wolności 2,____________ 6001
Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna, Jan Szczu­
rek, al. Marcinkowskiego 2a.

6200
Angielskiego gruntownie szyb­
ko udziela pierwszorzędna siła 
pedagogiczna, nawet najnie- 
zdolniejszym. Również metodą 
Dent‘a. Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr 6566.
Handlowe Kursy Półroczne roz­
poczynam 1 kwietnia. Kursy 
Handlowe Smólskiego, Wawrzy­
niaka 33. 3b-204

Sprzedaże
Wiosenne wytworne drewniacz- 
ki wysyła hurtowo, zaliczenio- 
wo „Botina". Kraków. Stra- 
dom 5,_______________ p!557

Motocykl Harley przyczepką po 
gruntownym remoncie sprze­
dam. Oferty „PAR", Ratajcza- 
ka 7. pod „3,408". p2421
Tapczany, materace, wykonuje 
„Rekorda", ul. Kurzanoga — 
boczna Ratuszowej. 6520

Sprzedam okazyjnie bufet i bfe-
liżniarkę. Póąwiejska 31 m. 9

6593
Parcelę okazyjnie sprzedam — 
właściciel Wędzikówski. Po- 
znań, Piekary 11._____  6584
Kołnierz srebrny tanio. Strusia
6 m. 5. 6601

iLiSIMlL najlepiej płaci i wymienia A Łódzka Hurtownia Art. Włókienniczych
Poznafi, św, Marcin 61. Tel. 35-40. 
Filia: M. Focha 16, w Hali Targów Po­
znańskich, naprzeciw Dworca Zacho­
dniego. Tel. 63-31. n2166

Rzeżnlctwo, komplet maszyny.
2 pokoje kuchnią, dobrym 
punkcie. Kiosk, Łąkowa nr 6.

 ’ 6599

IIEROW ilKft 
HANDLOWEGO 

wykwalifikowanego 
do fabryki cukierków 

i kierowników 
SKLEPÓW BRANŻY 
SPOŻYWCZEJ 

poszukuje spółdziel­
nia w Poznaniu.
Oferty z życiorysem 
należy składać do 
Głosu Wielkopolskie­
go nr 6588.

Czeladnik piekarski poszukuje 
pracy zaraz. St. Kordyla, Wrze- 

Król. Jadwigi 3, 6621
Ekspedientka branży spożyw­
czej szuka pracy. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6611._______
Młodsza siła biurowa z kursem 
handlowym poszukuje posady. 
Ofetry Glos Wlkp. nr 6576._
Księgowa szuka praktyki. Of. 
nr 775 Czytelnik, Focha 14. 
______________________F445 
Ogrodnik, lat 40. żonaty. 23 
lata praktyki. warzywnik, 
szk'■Skarż, hodowca róż .szuka 
samodzielnej posady. Oferty 
G'os Wielkopolski nr 3a-117.
Inteligentna, starsza, szuka 
pracy, zna szycie, ekspedycję. 
Aders wskaże „PAR", Rataj- 
czaka 7, pod ,,3.399 ‘. p2413
Osoba lat 40, pracowita, ucz­
ciwa. dłuższą praktyką w 
przedsiębiorstwie, szuka pracy: 
prowadzenie filii, pomocnicy w 
przedsiębiorstwie, do bufetu, 
magazynierki lub pomocy w 
domu, zna trochę gotowania. 
Miejscowość obojętna. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 3a-106.

Pianina markowe do ćwiczeń. 
Zygm. Augusta 3 m. 3. p 1878
Srebrne wyroby, przedmioty 
artystyczne — użytkowe, sprze­
daż — kupno — komis. „La- 
mus“, Sieroca 5/6,_____ p2132
Płyty korkowe i Hermetic po 
zniżonych cenach oraz grafit 
sprzedaje Artebe. Kantaka 10.

3a-8

SAMOCHÓD 3-tonowy 
Skoda na ropę nie na 
chodzie dobre ogumie­
nie sprzedamy. Adres 
wskaże Czytelnik, Ar­
mii Czerwonej 1 nr 715.

C1011

Odbiorniki radiowe, wzmacnia­
cze. adaptery, płyty gramofo­
nowe, sprzęt elektrotechniczny, 
żyrandole, lampy poleca — ku­
puje „Kontakt". Szkolna 13, 
tel. 10-01. ________ 3a-ll
Sienniki, worki, linoleum, cho­
dniki. firany. ceraty Pertek, 
Kraszewskiego 17,_____ 3a-35
Meble najsolidniejszego wyko­
nania w dużym wyborze po­
leca najtaniej Przybylski, Po- 
znań. Szewska 20. 3a-44

Najważniejsze audycje radiowe na sobolą 13. 3.48 
, 8.20 Informacje ogólnopolskie; 8.35 „Szalona", XX odcinek 
powieści Józefa Ignacego Kraszewsk:ego; 8 50 Rady praktyczne 
dla sinchaczek; 12 50 Przegląd wydarzeń ze Szczecina; 13.00 
Audycja rozrywkowa; 14.00 Koncert muzyki polskiej; 14.30 
Kącik łezykowy w opr. prof. dra Mikołaja Rudnickiego, 14.40 
„Z całego świata", pogadanka pt. ,,W radzieckiej Arktyce w 
opr. 0. Sidorowicza; 14.50 Kursy radiowe dla nauczycieli: 
„Przepływ prądu w elektrolitach", w opr. prQf. Henryka Moese- 
go; 15.00 Koncert solistów: Trio Schuberta. Wykonawcy: Ed­
mund Rezler (fortepian), Arnold Rezler (wiolonczela), Jan Kar- 
win (skrzypce); 15 30 „Będzie lepiej", słuchowisko dla dzieci 
starszych- 16.30 „Zabytki Wrocławia w zniszczeniu i odbudo­
wie"; 16.35 Pogadanka sportowa; 16.45 „Przy sobocie P° 
robocie"- 18 00 Lekcja Języka rosyjskiego; 18.15 Muzyka 
operowa; 18.45 „Szalona", XX odcinek powieści Józefa Igna­
cego ęśaszewskiegc; 19 00 „Melodie świata"; 19.2o „Na 
swojską nutę"; 20.00 Dziennik wieczorny; 20.45 „Jak zosta- 
łenj pisarzem" • 21.00 Koncert Krakowskiej Orkiestry P. R. 
pod dyr. Jerzego Gerta; 21.35 Utwory na dwa fortepiany w 
wyk. M, Czerny-Stefańskiej i L. Stefańskiego.______________

Fortepiany sprzedaje i kupuje 
Magazyn Fortepianów, św. 
Marcin 22, w podwórzu, teł 
23-91. _______p2209
Kuchenne urządzenia suchy 
surowiec, gustowne fasony, 
dobre lakierowanie, wielki wy­
bór. Janiak, Poznań, Rybaki 6, 
w podwórzu.__________ p2242
Fortepiany, pianina markowe, 
korzystnie poleca Foznański 
Skład Pianin, Ogrodowa 1, na­
rożni k Półwiejskiej. p2226
Gabinet biurowy, nowoczesny, 
wyjątkowo tanio. Janiak. Po­
znań. Rybaki 6, w podwórzu. 

p2244
Biblioteka gdańska, stan dobry, 
okazyjnie. Janiak, Poznań. Ry­
baki 6 w podwórzu p2249

Wydawca Spółdzielnia Wydaweicza Ciztefntt"
Redakto' naczelny lan laglerskl
Adres redakcji: Poznań, ul. Matejki 53 teł. 64-7j, 

62-70 i 77-49.

Futerko damskie źrebce, apa­
rat fotograficzny małoobrazko­
wy, złoty damski zegarek 
sprzedani. Różana 9 — skład. 

6439

Tłoczono w Drukarni Sw Wojciecha pod Zarządem Państw 
w Poznaniu K—50819

S’afy trójdzielne, nowoczesne, 
łóżka, toaletki, szafki nocne, 
różne inne oddzielne sztuki 
tanio I dobrze Janiak, Poznań. 
Rybaki 6, w podwórzu. p2247

Maszyny do pisania. liczenia, 
powielacze, naprawa — zakup 
— sprzedaż. „Re-Ma" Poznań, 
św. Marcin 5 (przy pl, Hoove- 
ra), tel. 44-07. p2215
Dcm Poznaniu wypalony do od­
budowania sprzedam. Wiado­
mość: właściciel, ul. Długa 13, 
m. 5. 6499
Pianina dobrej marki, pier­
wszorzędnym stanie, oraz me­
ble używane, nowe, antyczne, 
szafy pancerne, tapczany, le­
żanki, fotele okazyjnie sprze-; 
daje Trzeczak, Stary Rynek 48.

P2383
Szafę, bibliotekę dobrym sta­
nie sprzedam zaraz. Skarbowa 
15 m. 5. 6581
Półbucikl czarne męskie 44 ko­
rzystnie. Rybaki 13 m. 28.

6575
Okazyjnie sprzedam dom Il-pię- 
trowy. wolne mieszkanie, duży 
ogród, Oniezno. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6570.
Aparat do spryskiwania drzew 
kompletny sprzedam. Palacza 
100. 6564
DKW 200 cm po remoncie, 
kurtka skórzana korzystnie — 
Stary Rynek 43 m. 2. 6563
Łóżko duże materacem, dywan, 
mostek. Pl. Kolegiacki 5 m. 5. 

6558

PRACOWNIA 
BRĄZOWNICZA 
poleca przybory li­
turgiczne oraz wyko­
nuje srebrzenie i zło­
cenie. Ratajski Stefan 
i Ska, Poznań, ul. Gro 
bla 27. p2328

Radio Philips Super 22 tys.
Jarochowskiego 10 m. 13. 6562
Telefunken super nowy, rower 
męski. Różana 21 m. 5. 6568
Okazja! Dom czteropiętrowy z 
składami, warsztatami, bez 
obciążenia, centrum Gnieźnie, 
korzystnie sprzedam Gniezno, 
Mickiewicza 7 m. 6 6489
Motocykl NSU stan dobry spie­
sznie sprzedam. Warsztat Me­
chaniczny, Roosevelta nr 13. 

6496
Opony i dętki 700X16, 1 opo­
nę 650X18 sprzedam Kościel­
na 15 (plac). 6543
Kwarcówkę Bona S i maszynę 
Torpedo w dobrym stanie, nie­
drogo, Niegolewskich 6 m. 4. 

6636
10—20 morgów przy Poznaniu 
sprzeda — wydzierżawi wła­
ściciel, ul. Matejki 36 m. 8 

6617
Wózek dziecięcy sprzedam — 
Maczna 3 m 15 (przy Jeży- 
kiej), 6610
Pierścień brylantowy, złotą 
branzoletę. pamiątka rodzinna, 
sprzedam. Adres wskaże G‘os 
Wielkopolski nr 6587.

Willa uszkodzona (Winogrady) 
450.000. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 6583.
Maszynę do liczenia elektrycz­
ną, regał, dwa biurka. „ARTE. 
BE", Kantaka 10. 3a-107
Sypialnie, kuchnie, szafę gdań­
ską, zegar stojący sprzedam. 
Kozia 6. 3b-211
Jadalnię dębową z lustrami, 
bufet okazyjnie sprzedam. Ko­
zia 6. 3b-212
Mydło maziste, idealne do pra­
nia mycia rąk, szorowania w 
miejsce proszków. 100 z-7kg 
hurtowo. Mydlarnia, Kępno 
Wlkp._______________ 3a-116
Łśżko z materacem sprzedam.
Focha 28 m. 5. F449
Maszyną ofcrętkę w dobrym 
stanie. Wierzbięcice 24 a m. 1. 

k534
Akordion 24-basowy. Półwiej- 
ska 5 m. 7. k533
Okazja! Stół rozciągany czworo­
kątny i kuchenny. Sw. Jerzego 
3 m. 3 k532
Skład z pokojem mieszkalnym. 
Różana 15 m 1. k531
Korkowce 35, męskie sznuro­
wane 41. Zg oszenia: po połu- 
dnin, Dębiecka 6 m. 5. k530
Ubranie czarne, średnią figurę, 
sprzedam. Saperska 16 m. 1. 

k527
Domki składane nowe 1 pokój 
5X2,5 m, komplet 30.000,—, 
sprzedam. Oferty nr 709 Czy­
telnik. Armii Czerwonej nr 1.

C1005

SZTANDARY
PARAM ENTA 
KOŚCIELNE 

wykonuje b»2193 
J. ŁOWIŃSKI
Poznań, Garba

Wózek koszykowy sprzedam —
Ogrodowa 6 m. 14. C1003
Pianino sprzedam Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6661.
Sprzedam parcelę na Ławicy, 
ul. Miastkowska 73. clOOl
Damskie, męskie trzewiki, pła­
szcze. ubrania. Leszczyńskiego 
3 m 5. małe wejście. C1004
Fortepian, maszynę do szycia, 
kilim i dywan sprzedam, Of. 
nr 711 Czyteluik, Armii Czer­
wonej 1. C1007
Dcm jednopiętrowy ogrodem 
Kościanie sprzedam. Oferty nr 
718 Czytelnik, Armii Czerwo­
nej 1. C1014

Radioaparat 5-lampowy „Pilot". 
Gąsiorowskich 8 m. 7. F451
Sypialnie, jadalnie (gięte), ku­
chnie, sypialnie używane oka­
zyjnie, akordion 80. Stolarnia, 
Kopernika 3. 6644

Kupna
Farby, chemikalia, kleje w ta­
bliczkach itp. kupuje Hurtow­
nia Drogeryjna. Poznań, ulica 
Półwiejska 39. tel. 19-63 

p2017
Maszyny do pisania, liczenia 
itp., naprawa i przeróbka na 
uk.ad polski. Zakup, sprzedaż 
Wacław Rohowski i Ska. Po­
znań, Mielźyńskiego 18. tele­
fon 43-25 P2082
Konie na rzeź kupuje Stani­
sław Gałkowski, Poznań Zam­
kowa 7. tel. 31-55 3a-9
Kamienicę, willę, parcelę, go­
spodarstwo natychmiast kupię. 
Cena obojętna. Zgłoszenia do 
Firmy .Union". Poznań, Rze­
czypospolitej 4. S734
Maszyn biurowych —■ kupno, 
sprzedaż naprawa Piotr Pie­
przycki. al. Marcinkowskiego 
20, tel. 23-62. Przepisywanie, 
powielanie p2107
Kamienic, willi, domów spiesz­
nie poszukuje Otręba. Jarocin 
Kilińskiego 2 3a-33
Samochodowe części, łożyska 
nowe i używane kupuje T. 
Czajczvński Dąbrowskiego 89. 
Tel. 2Ó-14. 3b-126
Maszyny do obróbki metalu, 
drzewa kupuje „Hatech" — 
Marcina 65. 3a-49
Kupuję wszelkie używane me­
ble. Pluciński, Poznań. Kozia 6. 

3b-213
Konie na rzeź kupuję stale. 
Samochód do dyspozycji. Igna­
cy Nowak, Poznań. Daszyńskie­
go 26 tel. 21-10. 21 11

P2099
Opony 525X16. 550X16 ku­
pi „Hatech" Marcina 65.

3a-52
Gospodarstwo blisko miasta 
kupię gotówką 1 500 000. — 
Otręba, Jarocin, Kilińskiego 2. 

3a-90
Gospodarstwo blisko miasta 
kupię gotówką, 3 000 000. — 
Otręba. Jarocin Kilińskiego 2.

6453
Kuplę parcelę centrum Pozna­
nia. — Wawrzycki. Wrocław. 
Szewska 60. p2366
Kupię platformy na gumach 
oraz brezent nieprzemakalny. 
Oferty Głos Wlkp. nr 6571.
Pianino okazyjnie kupię. Wej­
man, Poznań, Kościelna nr 17.

6569
Pianino okazyjnie kupię. Da­
szyńskiego 197 m. 6; p2371
Narzędzia ogrodnicze i rolni­
cze, bednarkę, łożyska, siatki, 
druty, brzytwy, scyzoryki oraz 
wszelkie wyroby żelazne i me­
talowe kupuje
M. Matuszewski i Ska. Poznań. 
Marsz. Focha 32. p2288
Domek, willę, w Poznaniu, bli­
sko tramwaju lub tuż przy Po­
znaniu, z ogrodem i wolnym 
mieszkaniem 3-pokojowym z 
łazienką kupię. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 6626.
Parcele koło Poznania, bez po­
średników, kupię. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6645.
Parcelę na Sołaczu, Ostroroga, 
Jeżycach. Oferty „PAR". Ra­
tajczaka 7, pod „3,562". p2455

Zamiana
Pokój dobrym punkcie zamie­
nię na pokój względnie dwa 
kuchnią za donłatą. Łaskawe 
oferty G os Wlkp. nr 6614.
Mieszkanie dwupokojowe ku­
chnią Wilda zamienię na po­
kój kuchnią Wilda lub Ła­
zarz. Oferty nr 719 Czytelnik, 
Armii Czerwonej 1. C1015
1z/» pokoju przynależnościami 
przy Sienkiewicza zamienię na 
2 kuchnią dopłatą z tramwa­
jarzem. Oferty Głos Wielko­
polski nr 6649.

Pieniądz
Posiadam ubikacje — gotów­
kę. poszukuję fachowca bran­
ży galanteryjno-włókienniczej 
charakterze wspólnika, celem 
założenia wytwórni. Oferty 
„PAR", Ratajczaka 7 — pod 
„3,409". p2422
Gotówkę do miliona posiadam, 
oczekuję propozycji Of. „PAR" 
Ratajczaka 7, pod „3,380".

p2396
Wspólnika (czkę) cichego lub 
czynnego poszukuje poważne 
przedsiębiorstwo (blisko Po­
znania) materiałów budowla­
nych, dobrze rentujące się. Go- 
tówka potrzebna 2 miliony. Of. 
Głos Wielkopolski nr 6347.
Poszukuję wspólnika (czki), z 
kapitałem od 500.000, celem 
przeniesienia i powiększenia 
wytwórni artykułu branży teks 
tylnej, dobrze prosperującej 
na prowincji, do Poznania 
Krakowa lub Bydgoszczy. Wa­
runek: wskazanie wolnego po­
koju na pracownię oraz dw ch 
pokoi kuchnią. Oferty „PAR". 
Ratajczaka 7, pod „3 444“.

i p2442

Wolne okafe
Mieszkanie 2 i 3-pokojowe 
przy Matejki za zwrotem kosz­
tów remontu odstąpię. Zgłosze­
nia: Administracja Domu. Po­
znań. Matejki 6. 3b-82
Skład mieszkaniem lub bez 
przy Matejki, za zwrotem ko­
sztów remontu odstąpię. Zgło­
szenia: Administracja Domu, 
Poznań Matejki 6. 3b-81
6-pckojowe mieszkanie prze­
strzenne, słoneczne, z balko­
nami, holi, centralne ogrzewa­
nie, w pobliżu Opery, za zwro­
tem remontu odstąpię, lub za­
mienię na mniejsze. Oferty 
„PAR", Raatjczaka 7 — pod 
„3,416". P2423
Pokój kuchnia niski parter, ul. 
Kolejowa, zwrot remontu — 
85.000,-—. Oferty Głos Wielko­
polski nr 6559.
Lokal handlowy nadający się 
na hurtownię przy Starym 
Rynku. Warunek odbudowa. 
Zg osz.: Łoboda, ul. Limanow­
skiego 21 m. 6. 6615
6-pokojowe komfort, zwrot ko­
sztów remontu, centrum. Kiosk, 
Łąkowa 6. 6598
Oddam pokój dla 2 studentek 
(ów) Adres wskaże Gł. Wielko­
polski nr 6586.
Mieszkanie 1 pokojowe za 
zwrotem remontu przy Wierz- 
bięcicaeh. Oferty Głos Wielko­
polski nr 6647.

Szuka lokalu
Przyjezdny kilka dni miesiącu 
niekrępującego. Of. „PAR", 
Ratajczaka 7 pod .,3,413

P2430

Poważna 
Instytucja handlowa

POSZUKUJE
JLOKAŁC/

o wymiarach powy­
żej 100 m! na sklep 
detaliczny w śród­
mieściu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń „PAR". 
Ratajczaka 7 pod 
„3,417". p2431

Student szuka pokoju. Oferty 
Gos Wielkopolski nr 6468.
Student szuka pokoju. .Chętnie 
z pianinem. Of. Glos Wielko­
polski nr 6561.
Poszukuję 1—2 pokoi z ku­
chnią. Zwrócę koszty remontu. 
Oferty C-łos Wlkp. nr 6627.
Małżeństwo, studenci, zamożni, 
poszukują ładnego pokoju 
śródmieściu przy kulturalnej 
rodzinie. Za czas wakacji za­
płacą z góry. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6612.
Szukam próżnego pokoju. Of. 
Głos Wielkopolski nr 6594.
Składu z ubikacją i piwnicą 
przy ul. M. Focha poszukuje 
się. Of. Gł. Wlkp. nr 6642.
Ubikacji 50—60 m‘ na praco­
wnię cukierków poszukuję. Of. 
nr 2161 Czytelnik. Daszyń­
skiego 48. > k528

Dzierżawy

W Lesznie do wydzierżawienia 
5 morg'w ogrodu z drzewami 
owocowymi. Oferty: Elżbieta 
Gładysz, Ostrów Wlkp.. Towa­
rowa 1 m. 2. 3b-193
Farcela 1200 mJ na przemysł 
lub inne cele na Ratajach. Of. 
nr 2159 Czytelnik, Daszyń­
skiego 48. k52S
Gospodarstwo 100-morgowe
wydzierżawię lub sprzedam za- 
raz. Konwiński P.. Wągrowiec, 
ul. Bydgoska 23/24. 6648
Warsztat mechaniczny kompl. 
maszynami do wydzierżawie­
nia. Zgłosz.: Sołacz. Podolska 
nr 2. 6634
Ogrodnikowi wydzierżawię 6 
tys m’ rolę Sołaczu. Zgłosz.: 
Sołacz. Podolska 2. 6633
Gospodarstwo 100-morg. pszen­
nej okazyjnie wydzierżawi 
Bartkowiak. Dopiewo-Poznań. 

6604

Z^uby
Pana, ktć-ry zamienił walizkę w 
pociągu Zielona Góra — Po­
znań dnia 7. III 48 godz. 21 
proszę o zgłoszenie do Dyrek­
cji Kolejowej Poznań, Dworzec 
Główny. 6603
Zgubiono kartę RKU wystawio­
ną w Szamotułach na nazwi­
sko Jan Pietrucha, Che minko, 
pow Szamotuły. 6620
Skradziono dowód osobisty na 
nazwisko Jadwiga Zajdel, od­
cinek zameldowania Jadwiga 
Suchocka. Gorzów Wlkp., aleja 
Przemysława 1. 3b-188
Zagubiono dowód osobisty wy­
stawiony Bogdaniec, kartę R. 
K. U. Gorzów oraz inne doku­
menty. Franciszek Danieluk, 
Lubczyno, gm. Bogdaniec, pow. 
Gorzów. 3b-189
Zgubiono dowód wymeldowania 
na nazwisko GrUning Bronisła­
wa wystawione przez Zarząd 
Gminy Karsko, pow. Myślibłrz. 

6619

W dniu 12. 7. 47 zostało w 
Pleszewie, pow. Jarocin, skra­
dzione damskie futro popieli­
cowe farbowane na brąz. Oso­
by, które wskażą kto jest w 
posiadaniu skradzionego futra 
otrzymają nagrodę w kwocie 
20 tysięcy złotych Oferty Głos 
W i e 1 k o p olski nr 3a-118.
Szpic biały zaginął Oddać: Wi­
nogrady 106 tn, 2._____ p2429
Zagubiono legitymacje Ubez- 
pieczalni Społecznej w Pozna­
niu wystawioną na nazwisko 
Weronika Grześkowiak. p2441
Smyczki zgubione proszę zwró­
cić Wynagrodzę. Iagie'ły 3 
m. 1. _____________ __6580
7 bm. skradziono biednej wdo­
wie kołnierz skunksowy. Zwrot 
wynagrodzę. Limanowskiego 17 
m, 5.__________________6578
Zgubiono legitymacje Ubezpie-— 
czalni Społecznej Feliks Na­
wracała. _________ 6572
Zgubiono 7 bm. o godz. 15-tej 
na odcinku od ulicy do garde­
roby Opery złotą bransoletkę 
pamiątkową. Zwrot za wyna­
grodzeniem — Szkaradkiewicz, 
Dolina 4. 6618
Zgubiono kartę rowerową nr 

.14095 nazwisko Stanisław Cie­
sielski, Poznań._________6592
Zagubiono dwa odcinki zamęl- 
downia, Irena i Tadeusz Szar- 
kowscy, Gorzów 3b-187
Zagubiono prawo jazdy, tym­
czasowe zaświadczenie tożsa­
mości, kartę ewakuacyjną, za­
świadczenie rejestracyjne RKU 
Gorzów, odcinek zameldowa­
nia. Stanisław Pilch, Gralewo, 
gm. Santok pow. Gorzów.

3b-190
Zagubiono dowód tożsamości 
klaczy nr 1934 br. kasztan 
gwiazdką, tabor, na nazwisko 
Walenty Stiler, Masłowo. pow. 
Śrem. 3a-104
Zagubiono zaświadczenie reje­
stracji wojskowej na nazwiska 
Wincenty Jankowiak. Śrem. 

3b-192
Zgubiono osobiste dokumenty 
na nazwisko Franciszek Bryw- 
czyński. Września, Słowackie­
go 18. F446
Znaleziono zegarek na rękę po­
niedziałek wieczorem Odebrać: 
L. Kasprzak, Jeżycka nr 46a 
m, 12, _____________k5^9
Ztjuhiono 9. III. tramwaju 9 
teczkę brązową, akta, rachun­
ki, 9000 zł. Proszę o zwrot 
akt i rachunków, inż. Oborski, 
Nad Wierzbakiem 15. C1012
Zagubiono dokumenty zakonne, 
dowód osobisty na nazwisko 
siostra Tarsylia Poraźyńska. 
Pleszew, Zakład św. Józefa.

C1002
Zniszczono kartę rejestracyjną 
RKU Poznań na nazwisko Ja­
nusz Kosik. 6639
Zagubiono legitymację służbo­
wą na nazwisko Halina Góral­
czyk z Jedlca. wydaną przez 
Wydział Powiatowy w Jaroci­
nie. 3a-115
Zagubione dokumenty osobiste 
wystawione na nazwisko Józef 
Więcek, Kobylag-ka, pow. Kęp­
no. zaświadczenie rejestracyjne 
RKU Wieluń nr 21100. 3a-112
Zgubiono kartę rejestracyjną 
RKU na nazwisko Leon Źok, 
Buszewo. powiat Szamotuły.

3a-113

Transporf
Samochodami, magazynem bo­
cznicą. dysponuje — Wspólny 
Transport Norwida 13 tele­
fon 92-46, 3a-14

R^źne
Zamienię penicylinę oleistą na 
streptomecynę. Adres wskaże 
.Głos Wielkopolski nr 6531.
Znaczki pocztowe do zbiorów 
w wielkim wyborze poleca Dom 
Filatelistyczny. Jan Witkowski, 
św Marcin 18. I ptr. p2365
Hurtowa sprzedaż kapeluszy 
damskich, męskich i czapek. 
Firma „Nowość" Łódź. ul. • 
Stalina 20. 3b-191
Pracownia Gorsetów — Anna 
Herman z Warszawy, poieca 
najnowsze modele pasów, biu­
stonoszy, pasów leczniczych. . 
Poznań, Szwajcarska 22. F448
Podnoszenie oczek na miejscu 
wykonuję. Daszyńskiego nr 41. 

k535

Letniska
Letniska we dworze utrzyma­
niem (3 osoby), las. woda, po­
szukuję Oferty nr 777 Czytel­
nik. Focha 14. F447

Matrymonialne
Panią mieszkającą Poznaniu 
poznam celu matrymonialnym. 
Adresować: Poznań 2. poste 
restante nauczyciel. 3a-103
Leśnik, kawaler. Doszukuje 
panny do lat 28, lekarki, den­
tystki w celu matrymonialnym. 
Oferty G os Wlkp. nr 6643,

Zagubiono tymczasowe dowo­
dy tożsamości koni wydane 
przez Zarząd Gminny w Rako­
niewicach nr 71 z dnia 26. 3. 
1947 i nr 100 z dnia 31. 12. 
1947 wystaw one na nazwisko 
Józef tyczyński, Ruchocice, 
pow. Wolsztyn. 3a-103

Nauczycielka, lat 39. blondyn­
ka, szlachetnego charakteru, z 
braku znajomości zapozna pa­
na, również na stanowisku. 
Cel matrym. Oferty Gł. Wielko- 
polski nr 3a-lll
Panna, szatynka, mi'a, sympa­
tyczna, lat 30. otrzymuje w 
posagu większe gospodarstwo 
w Poznańskiem. pragnie Doznać 
nana w celu matrymonialnym 
do lat 40. Poważne oferty z 
fotografią Gł. Wiko, nr 3a-114.
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łbudowę potężnej biblioteki w Aleksandrii 
|Wymagało to olbrzymich ilości papieru 
[Sława literacKa Aleksandrii nie dawała spo­
koju Eumenesowi II, władcy małoazjatyc- 
kiego Pergamonu. Zapragnął on mieć także 
własną bibliotekę. Wzbudziło to zazdrość 
w Ptolomeuszu Epifanesie (II wiek przed 
nar. Chr ), który zabronił wówczas wszel­
kiego wywozu papyrusu z Egiptu. Zarzą­
dzenie to sparaliżowało prace uczonych 
i literatów za granicami Egiptu.

Potrzeba rodzi wynalazki Fumenes wpadl 
na pomysł wykorzystania niewygarbowa- 
nych skór owiec, kóz. cieląt i osłów dla 
celów 'piśmiennictwa. Nowy . ten materia’ 
uzyskał nazwę „pergaminu". Rzymianie na­
zwali go „membran". Papyrus po pewnym 
czasie nie wytrzymał konkurencji, został 
przez pergamin wyparty.

Wprowadzenie w użycie pergaminu polep­
szyło w znacznym stopniu sytuację rta an 
tycznym rynku papierniczym, nie zaspokoiło 
jednak w zupełności głodu. Nie było wpra­
wdzie jeszcze wtedy gazet — poza powo­
łaną do życia przez Cezara „gazetą" infor­
macyjną „Acta Diurna". ąle zanotrzebowa- 
nie na materiały piśmienne rosło wciąż. 
Papyrus nie stracił zupełnie przez to zna­
czenia.

Ifiłosć
i odbudowa

Nie tak dawno, bo przed paroma ty­
godniami, spotkałem mojego znajome­
go, p. Felka. Minę miał rozpaczliwą i 
'mutrą. Pytam o przyczynę. Może bie- 
dak chory, a może się — ożenił, Do­
wiaduję się wręcz coś innego. — Bo, 
widzisz, znasz przecież pannę Zosię. 
Kochaliśmy sie przed wojną i już w 
ostatnim roku mieliśmy się pobrać. Ale 
że się zarosiło na wojnę, termin od­
łożyliśmy. Potem przyszła wojna i na­
stąpiła okupacja. Tak, że musieliśmy 
poczekać. aż czasy się unormują. Te- 
-az chciałem się wreszcie ożenić i —• 
rie mogę. — A dlaczego? — Nie ma­
my mieszkania. — Aie przecież Urząd 
Mieszkaniowy w ciągu roku mógł coś 

i'znaleźć? — Widzisz, sprawa jest tra­
giczna. Nie mogę się ożenić, nie mając

T. « . i . n (mieszkania i nie mogę dostać mieszka-
Przydziały papieru . |nia, nje bę(jac żonatym O mieszkaniu 

Egipcjanie nie byli narodem żeglarskim. ’w nowych budynkach marzyć nawet 
nie mogę, bo skąd wydobyć 500 tysię­
cy zł na zwrot kosztów remontu, skoro 
zarabiam zaledwie 8 tysięcy zł mie-

1.

2.

3.

4.

5.

Kto zostanie prezydentem St. Zjedno­
czonych, stojących u progu kryzysu? 
Czy uda się Amerykanom włączyć 
faszystowską Hiszpanię do „Planu 
Marshalla"?
Kiedy podpisany zostanie trwały po­

kój z Niemcami?
Czy uda się zachować Skandynawii 
swą niezależność wobec penetracji ame­
rykańskiej?
Czy włoska demokracja wyjdzie zwy­
cięsko z wyborów kwietniowych?

6. Kiedy naród grecki oswobodzi całkowi­
cie swój kraj od interwentów?
Kiedy Anglicy usuną swe wojska z do­
rzecza Nilu?
Jak ułożą się 
i Arabami po
Czy zapanuje
źnie Gandhiego?
Kiedy 400-milionowy

■V*

7.

8.

9.

stosunki 
podziale 

wreszcie

między Żydami 
Palestyny?

pokój w ojczy-

10.

11.

Kiedy 400-milionowy naród chiński 
oswobodzi się od Czang-KA-SzSka i je­
go protektora?
Czy japoński imperializm zostanie zni­
szczony?

Czytelnlczka z Jeżyc. Radzimy

0 kryzysach papierowych
W starożytności nie znano jeszcze papieru w naszym pojęciu, 

ale istniało już coś w rodzaju kryzysów papierowych. Zdarzały 
się bowiem okresy, gdy odczuwano brak „materiałów piśmien­
nych" dla codziennego użytku. Musiano się więc ograniczać, u- 
żywać materiałów zastępczych, albo podnieść jakość papieru tak, 
by można było z niego dłużej korzystać. Zdarzało się także, 
że „państwa eksportujące papier" wytwarzały sztucznie głód pa­
pieru w innych krajach, by osiągnąć w ten sposób wyższą cenę 
za swój towar.
Do czasu wynalezienia pergaminu 

antyczny rynek papierniczy stale prze-, listy miłosne, 
żywał kryzys. Jedynym znanym wów­
czas, giętkim i nadającym się do u- 
żytku materiałem piśmiennym był pa­
pyrus. Sprowadzano go z Egiptu, ale 
i tam nie produkowano go w takich 
ilościach, by mógł całkowicie zaspo­
koić potrzeby.

Prawa, wszelkiego rodzaju obwie­
szczenia itp. ryto w kamieniu, mało-

W handlu zamorskim pośredniczyli Feni­
cjanie. Stwarzało to nowe trudności dla 
Greków i Rzymian. Częste katastrofy okrę­
towe, wojny morskie, napady pirackie po­
wodowały zastoje i— __ ...... 1_____ '
czych. W latach nieurodzaju i głodu im­
port zboża był ważniejszy od czegokolwiek 
innego. Pergamin był niemniej drogi od 
papyrusu i było go też wciąż mało.

Jak sądzić można z pewnych uwag 
antycznych pisarzy, państwo stosowało 
w tych czasach coś w rodzaju przy­
działu papieru. Gdy Egipt został kolo­
nią rzymską, zmniejszyła się znacznie 
pod wpływem spekulantów rzymskich, 
produkcja papyrusa, jakość jego uległa 
pogorszeniu. Rzymianie postanowili roz­
budować u siebie przemysł papierni­
czy. Z Egiptu sprowadzali jedynie su­
rowiec. Oznaczało to likwidację kry­
zysu materiałów iśmiennych.

stwowe orędzia, listy podatników i...

Stala . .
zwrócić się do Miejskich Zakładów Siły i 
Światła o zezwolenie na zołożęnie podlicz- 
nika. Ewtł. może Pani wnieść pozew do 
Sądu o zapłatę tytułem zużytego prądu, 
skoro wezwanie o zapłatę pozostaje bez re­
zultatu.

Stały Abonent. Podatek od lokali zajmo­
wanych przez osoby zatrudnione w służbie 
publicznej, w instytucjach Ubezpieczeń 
Społecznych, w Związkach Zawodowych 
oraz w Przedsiębiorstwach, pozostających 
pod Zarządem Państwowym i Związku Sa­
morządu Terytorialnego, obniża się o 75%.

P. Śtemar. Jeżeli pszczoły sąsiada wyrzą­
dzają Panu szkodę, może Pan wnieść po­
zew o odszkodowanie oraz o zobowiązanie 
go do odpowiedniego zabezpieczenia Pana 
przed dalszymi szkodami. Właściciel nie 
może wykonywać swego prawa w sposób 
przeciwny celom społecznym i wymaga­
niom dobrej wiary.

S. C. P. Wierzytelność swą może Pan 
przerachować zgodnie z judykaturą Sądu 
30-krotnie. Odsetki ustawowe wynoszą 
8% w stosunku rocznym.

P. Marian Tow. Zaległość świadczeń 
ubocznych nie uzasadnia żądania eksmisji. 
Prosimy przejrzeć numery grudniowe 1947 
r. i styczniowe br. „Głosu Wiekopolskkgo".

J. B. Przywrócenie posiadania majątku 
V. D. IV kateg. w zasadzie jest niezależne 
od ukończenia postępowania rehabilitacyj­
nego. O ile jednakże majątek znajduje «ię 
w posiadaniu osób prawa publicznego, oraz 
osób uprzywilejowanych, wszczęcie postę­
powania posesoryjnego jest niecelowe.

P. Franciszka z Cerekwlcy. Radzimy 
zwrócić się do Ministerstwa Obrony Na­
rodowej w Warszawie, al. Niepodległości.

Lfel 108286. Należy spowodować wysła­
nie akt sprawy do Sądu Okręgowego w 
Ostrowie, dokąd radzimy wnieść pismo z 
prośbą o wyznaczenie wczesnego terminu 
rozprawy1 odwoławczej. Z chwilą uprawo­
mocnienia się wyroku II instancji (Sąd 
Okręgowy), wszystkie wątpliwości Pana zo­
staną automatycznie rozwiązane.

R. J. P. W. — Może Pan również dzisiaj 
spłacić hipotekę. Na pozostałe pytanie znaj­
dzie Pan odpowiedź w „Odpowiadamy Czy­
telnikom".

P. Pawłowski A. — Wysokość czynszu za 
warsztat pracy zależy od umowy stron.

P. J. Mogilniecka. — Bank Cukrownictwa 
w Poznaniu 
Radzimy 
ul. Sew.

M. M. 
katorów.

W. J. ■— Bez zezwolenia wynajmującego 
(właściciela) wolno Pani zaprowadzić w 
mieszkaniu gaz, po uzyskaniu zezwolenia 
Miejskiej Gazowni w Poznaniu.

Stały Czytelnik W. M. — W sprawie na­
działu ziemi radzimy zwrócić się do Refe- i 
ratu Rolnictwa i Ref. Rolnych przy Staro-' 
stwie Powiatowym (dawniej Pow. Urząd j 
Ziemski). .i

P. Szczerba T. — Ministerstwo Przemysłu! 
i Handlu udzieli Panu zezwolenia na wnio- i 
kek odpowiednio i ' ” ’
Celny w Tczewie należy powiadomić „ .
innym podaniu.

S. W., Wieleń. — 1) Może Pani 
listę imienną świadków z tym, że 
wnieść wniosek o przywrócenie terminu do 1 
złożenia odwołania, uzasadniając spóźnienie, 
trudnościami, o których Pani wspomina w 
liście. 2) Punkty oznaczają liczbę osóbijr 
i izb.

wano na ścianach, robiono notatki na 
tabliczkach drewnianych, jako kartek 
do głosowania używano skorupek (tzw. 
„ostraka" w Atenach), a jeśli' istniały 
już wtedy transparenty, to „powie­
wały" one na domach prawdopodobnie 
w formie większych dachówek. Cenne­
go papyrusu używano rzeczywiście tyl­
ko dla wyjątkowych celów, jak pań-

Jak powstał pergamin?
Tani i masowy artykuł, jakim były nie­

zwykłe trwałe asyryjsko - babilońskie ta­
bliczki, nie mogły zastąpić papyrusu. Egip­
cjanie mieli jako wynalazcy i producenci 
tego idealnego materiału absolutny mono­
pol. Krzaki papvrusowe rosły tylko nad 
Nilem i dziś znajdują się one w Europie 
tylko nad rzeczką Anapo pod Syrakuzaini, 
dokąd je w swo»m czasie przeszczepiono. 
Cenne rolki wykonywano z łodyg papyrusu. 
Im cieńsze były rolki, tym bardziej były 
cenione.

Gdy po Aleksandrze Wielkim władzę w

znajduje się w likwidacji, 
zwrócić się pod adresem Poznań, 
Mielżyńskieoo 1.
— Drobne naprawy obciążają lo-

Stanowczo
Wojtek lepszy

Przypuśćmy, że okupowalibyśmy 
Niemcy. Na pewno nie wydalibyśmy tak 
bezdennie idiotycznego zakazu, jaki wy­
dały okupacyjne władze niemieckie. Na 
pewno nie zamknęlibyśmy klawiatury 
fortepianu przed Bachem, Mozartem czy 
Wagnerem. U nas Szopen musiał mil­
czeć. Jego srebrne tony spłoszone pod­
kutym butem krzyżaka; jak wszystkie 
serca polskie ukryły się, ucichły. Muzy­
ka jest dobrem i własnością ludzkości. 
Muzyka nie zna granic i zasieków. Uno­
si się nad światem i jednoczy wszyst­
kich ludzi.

Dlatego Wagner czy Bach żyć będzie 
zawsze w tonach swych wszędzie, gdzie 
tylko istnieje zrozumienie dla muzyki.

Utzażam więc, że Bułgar czy Chińczyk, 
Irlandczyk czy Arab słuchają Szopena, 
Liszta czy Mozarta, nie myśląc 
o ich narodowości.

Bywają jednak wyjątki. Inna 
że poruszę tu coś z muzyki, ale 
przez duże M, lecz tą tzw. lekką, roz­
rywkową czy taneczną.

Zastanawiałem się w pewnym wytwor­
nym lokalu nad tym, czy istotnie trze­
bi nam wysłuchiwać popularnej w 
Niemczech, a szczególnie w Bawarii 
piosenki jódlerów alpejskich „Zielony 
kapelusik". Wygrywanie tej piosenki 
upoważnia właściwie polskie zespoły 
muzyczne do przypomnienia innych nie­
mieckich' piosenek w rodzaju „Pupchen 
du bist mein Augenstern" lub „Im Gru- 
newald ist Holzaktion", a przecież ża­
den muzyczny zespół nigdyby tych pio­
senek nie zagrał. Dlaczego więc czyni 
się wyjątek dla „Zielonego kapelusika"?

To już chyba lepsza jest nasza 
senka „Gdzie idziesz Wojtek — do 
sta panie".

Ale... też nie za często.
t. h.

umotywowany. Urząd 
leży powiadomić o zlo-|W^

wcale

rzecz,
nie tą

pio-
mia-

n.

podać 
należy

na rynkach papierni- sięcznie? Musiałbym przez 5 lat i kwar- imirocfaairi i rrłndn im- . x . r* . . z . z, . • „tał nie wsc, nie pic i w ogolę me zycf 
lecz tylko pracować. 1 co ty na to?

Prawda, sprawa nie tak prosta. Bied­
ne ch.łopisko. 8 lat narzeczeństwa, to 
kawał czasu, podczas którego on i ona 
porządnie postarzeli Ona jeszcze może 
minką/ i szminką -wygląd swój popra­
wić, ale on? T narzeczeństwo może się 
sprzykrzyć.

A przecież takich pp. Felków, rwą- 
cych się jak rumaki do małżeństwa, 
jak i pp. Zoś tęskniących do własnego 
gniazda rodzinnego w Poznaniu są ty­
siące, a może nawet dziesiątki tysięcy. 
Marzeń swoich snełnić nie mogą —bo 
jakże pobierać się kiedy nie ma się 
mieszkania i — jakże zdobyć mieszka­
nie, kiedy nie założyło się rodziny! Ani 
tak, ani siak. A proszę pomyśleć, ile 
to strat w przyroście naturalnym, strat, 
których nie da sie oszacować według 
kursu dolara, ani funtów szterlingów.

Dziś właśnie zupełnie przypadkowo 
wpadłem na p Felka — Serwus! Co u. 
Ciebie słychać? Jak z mieszkaniem? 
— spojrzał na mnie strasznymi oczyma. 
— Mieszkanie mi już niepotrzebne — 
machnął ręką. — Popatrzyłem na 
niego zdumiony: — Dlaczego? — 
Zosia wychodzi za mąż słyszysz! za 
wdowca z trojgiem dzieci! 
szkanie! — Powiedziała 
chce być starą panna!

Zrozumiałem jego ból. 
mu rękę i uciekłem 
człowiekiem, którego

Prawdziwy papier przybył 
z Chin

W roku 641 .Arabowie zajęli Egipt. 
Groziło to znów katastrofą, gdyż Ara­
bowie nie utrzymywali stosunków 
handlowych z chrześcijanami. Była to 
jedna z przyczyn upadku literatury we 
wczesnym średniowieczu. Uprawa pa­
pyrusa nad sycylijską rzeczką Anapo, 
gdzie jako żywy świadek tego protestu 
do dziś jeszcze rośnie, była słabą tylko 
próbą uniezależnienia się. Pozostał tyl­
ko pergamin, który wtedy zawładnął 
niepodzielnie rynkiem papierniczym. W 
XI wieku nastąpił przełom. Do Europy 
dotarł z Chin prawdziwy papier pro­
dukowany 
przywieźli 
Arabowie,
Francję — krzyżowcy. Pdpier zdobył

(rok)

ze szmat. Wynalazek ten 
ze sobą przez Hiszpanię 

a następnie przez Italię i

Egipcie objęli Ptolomeusze, rozpoczęli oni świat na wieki.

Bo ma mie­
rni, że ni o

Uścisnąłem 
Uciekłem przed 
krew zalewała.

J. P.

Lig a pilkorslco na starcie
Nadchodząca niedziela położy kres „bezrobociu" -naszych li­

gowych piłkarzy. W Poznaniu, Krakowie, Chorzowie, Rybniku, 
Tarnowie, Łodzi i Warszawie pa.’..; niebawem pierwsze roz­
strzygnięcia spotkań, które zainaugurują tegoroczny cykl roz­
grywek o tytuł piłkarskiego mistrza Polski. Rozpocznie swą hi­
storię pierwsza powojenna polska liga piłkarska z ustaloną po 
długich korowodach liczbą 14 drużyn zaliczających się w jc*j 
poczet.
Poznań pojedzie tym razem na „dwu 

kółkach", które — mamy nadzieję — 
obracać się będą żwawo w wyścigu do 
mistrzowskiego tytułu: zeszłoroczny 
triumfator Warta i heniaminek — ZZK.

Trudno, oczywiście, w tej chwili, nie­
jako jeszcze przed podniesieniem kur­
tyny, mówić o szansach poszczegól­
nych zespołów w czekających je roz­
grywkach. Tym bardziej, że obok o- 
trzaskanych z ligowym „kociołkiem" 
drużyn — ujrzymy i takie, które po 
raz pierwszy znajdą się w tym dobo­
rowym towarzystwie. Wydaje się jed­
nak nie ulegać wątpliwości, że roz­
grywki cechować będzie zacięte współ­
zawodnictwo i z pewnością nie zabrak­
nie też ciężkokalibrowych niespodzia­
nek. Mówi się dużo o wielkich moż­
liwościach Ruchu, który podobno jak 
najrychlej pragnie stać się kontynua­
torem swych przedwojennych trądy- 
cyj, nie wiadomo też co w zanadrzu 
kryje warszawska Legia, zespół posia­
dający wiele danych na to, aby wy­
robić sobie respekt u najtęższych prze­
ciwników.

Sportowy światek Wielkopolski ze 
specjalną uwagą śledzić będzie, oczy­
wista, poczynania, nowokreowanej na 
ligowym tronie jednąstki „kolejarzy".

Od dnia 12 marca 1948 r. i codziennie wyświetla

przezabawne komedię giuzyczna, produkcji amerykańskiej 

„WIECZNA EWA" 
W rolach głównych: DEANNA DURBIN i CHARLES LAUGHTON 
Reżyseria: Henry Koster. Produkcja: Joe Pasternak. Wytwórnia: .,Uniwersał" 
Seanse: 15.45, 17.45, 19.45 w niedzielę od 13.45

Dozwolony od ief 1$ 3b-2i9

Mamy duże zaufanie do tego bojowego 
i dobrze zgranego zespołu, który zwła­
szcza na swoim podwórku będzie orze­
chem twardym dla najmocniejszych na­
wet ząbków. Kontakt z „ligową rze­
czywistością” i Widzewem powinien 
przynieść zarobek pierwszych punktów, 
pomimo, że niełaskawy dla „koleja­
rzy” terminarz, każę im zaraz na wstę­
pie opuszczać domowe pielesze.

W lepszej sytuacji zdaje się być 
Warta, która owe „pierwsze kroki" 
stawiać będzie przed własną publiczno­
ścią. Byłoby jednak nadmiarem opty­
mizmu przekonanie, że rozprawa z 
„Cracovią” będzie rzeczą łatwą. Biało- 
czerwoni — jak na to wskazują wyni­
ki osiągane w kilku próbnych galo­
pach" z zespołami krakowskiej A-kla- 
sy — nie. przespali zimy i, jak na po­
czątek sezonu, dysponują dobrze za­
prawionym kondycyjnie zespołem. W 
każdym razie mecz niedzielny będzie 
poniekąd atrakcją z uwagi na dobrą 
tradycję obu drużyn — niezaprzeczal­
ne zaś walory techniczne przeciwni­
ków powinny zapewnić widowisku do­
bry poziom.

W Krakowie Wisła chyba nie będzie 
miała wiele kłopotu z pozbawieniem 
warszawskiej Polonii pierwszych dwu 
pucharów, podobnie jak Legia ze znaj­
dującą się w nienadzwyczajnej formie 
jedenastką bytomską. Bardziej mglisto 
już przedstawiają się możliwości KKS 
w Tarnowie, i Rymera goszczącego 
AKS. Wizyta Garbarni w Chorzowie 
łacno przynieść może 2 punkty Rucho­
wi uważanemu za najsilniejszego re­
prezentanta Slaska w Lidze.

Ale odczekajmy... Sus.
A

W KINIE „A P O LL O*" tylko do poniedziałku 
„WIECZNA EWA" dnia 15 marca br.

KOMUNIKATY
K. S. Zjednoczeni Poznań.

walne zebranie odbędzie się w dniu 
13 bm. o godz. 18 w stołówce firmy 
Wiepofana przy ul. Dąbrowskiego 81. 
Obecność wszystkich członków obo 
wiązkowa. Osobnych uwiadomień nie 
wysyła się.

Roczne

W dniu 16 maja w Turynie rozegrany 
zostanie międzypaństwowy-mecz piłkar­
ski Anglia—Włochy. Spotkanie budzi, 
oczywiście, już dzisiaj ogromne zainte­
resowanie, którego miarą może być m. i. 
fakt, że do chwili obecnej organizatorzy 
meczu otrzymali ponad 200.000 zamówień 
na bilet.

W Nowym Jorku odbyło się spotka­
nie bokserskie o tytuł mistrza świa'a 
w wadze oólciężkiej pomiędzy Gus Les- 
newichem i Billy Foxem. Walka, której 
przyglądało się z górą 18.000 widzów, 
zakończyła się już w pierwszej rundzie 
zwycięstwem Lesnewieha, który ma po 
tym meczu szanse na stoczenie walki 
o mistrzostwo świata w wadze ciężkiej 
ze zwycięzcą spotkania Louis—Walcott.

Na odbytym ostatnio w Warszawie 
walnym zebraniu Polskiego Związku Lek­
koatletycznego uchwalono między inny­
mi wniosek o skreślenie biegów ulicz­
nych kobiet, ograniczenie udziału w za­
wodach dla kobiet do trzech konkurert- 
cyj plus sztafeta oraz wniosek o obo­
wiązku startowania kobiet przynajmniej 
raz do roku w trójboju lub pięcioboju 
(klasa A).

W Krakowie odbyło się zebranie 
przedstawicieli 16 klubów szczypiórnia- 
ka, na którym postanowiono utworzyć 
w tym reku ligę szczypiorniaka w Pol­
sce. 12 klubów, które przystąpią do 
ligi, podzielono na 2 grupy — północną 
i południową. W pierwszej znalazły się: 
Warta, Ostrovia, KKS, ZZK Leopolia 
(Opole), AZC W-wa Zjednoczenie (Byd­
goszcz) i AZS Lublin. Ostatnie dwie dru­
żyny rozegrają jeszcze eliminację.

Rozgrywki o mistrzostwo ligi rozpocz- 
ną się 25 kwietnia w poszczególnych 
grupach. Finały zaś w połowie wrze­
śnia br.

Ppłk Reyman, pierwszy dyrektor i or­
ganizator WUWF i PW w Krakowie 
ustąpił ze swego stanowiska.

20.000 koron duńskich otrzyma mistrz 
świata Joe Louis za swój występ w spot­
kaniu z Austriakiem Weidinem w Ko­
penhadze.

Menager Arsenału, doskonałej druży­
ny I ligi angielskiej oświadczył, że 
otrzymał zaproszenie od 15 państw, któ­
re pragną gościć Arsenał u siebie. Ofer­
ty złożyły: Argentyna, Austria, Belgia, 
Holandia, Luxemburg, Czechosłowacja, 
Turcja, Meksyk, Węgry, Hiszpania, Nor­
wegia, Portugalia, Szwecja, Dania i 
Francja. Poznaliby kawał świata pił­
karze Arsenału, gdyby wszystkie oferty 
miały zostać przyjęte!STRONA 6


